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Zaszczyłne zadania 
agitatiorów pokoju 


Od dziś wyruszają dla spełnienia swych zaszczytnych obo- 


Głos naszego 25-milionowego narodu rzucony zostanie 
w Narodowym Plebiscycie Pokoju jako realna siła 


Wsi 


azków agitatorzy pokoju. W miastach i miasteczkach, we 
ach i osadach zaniosą oni do każdego domu wielką praw- 


r naszej walki o pokój, nasze żądanie zawarcia Paktu Po- 
i Ju między pięcioma mocarstwami. Każdemu człowiekowi 
Jaśnią oni wielkość ruchu obrońców pokoju ogarniającego 


i setki milionów ludzi całej kuli ziemskiej, siłę tego 


na szalę walki o Świętą sprawę ludzkości 
Komunikat Polskiego Komitetu Obrońców Pokoju 


Tuch P 

Uchu, jego wagę dla nas, dla naszej niepodległości, (© Przygotowania do Narodowego Plebiscytu Pokoju ogar- |winny być wykorzystane dla | Plebiscytu, dzięki którym głos 

nej je ma rzeczy bardziej zaszczytnej, szlachetnej i pięk- nęły cały kraj, wszystkie warstwy naszego społeczeństwa. usilnej pracy wyjaśniającej, tak, | naszego 25-milionowego narodu 
» Jak być agitatorem wielkiej sprawy pokoju. W zakładach pracy, we wsiach, w osiedlach, w szkołach, w |jaby każdy obywatel, kładąc | rzucony zostanie jako realna si- 
Cały nasz kraj — to jeden wielki plac budowy. Cała Pol- blokach mieszkalnych działa blisko 100.000 Komitetów Ob- |SWwój podpis na Karcie Plebiscy- |ła na szalę walki o świętą spra- 


=" to jedno wielkie pole twórczej walki o dobrobyt, po- 


rońców Pokoju skupiając potężne rzesze aktywnych i ofiar- 


tu, czynił to świadomie, w zro- 
zumieniu żądań, które podpisu- 


wę ludzkości. 
Polski Komitet Obrońców Po- 


| TEM lepsze życie. Napotykamy na niejedną trudność w co- nych bojowników pokoju. Ma = Nidchas KAM ETE d Aa tkich 
| trwa] e) pracy, ale z dumą mówić możemy, że pracujemy wy- W pr Ł y d neoa e TNF ige aj g i 4 podpisem koju zwraca się do wszystkich. 
| € nad tym, aby uczynić Polskę taką jaką nigdy nie była: „pracy społecznej na rzecz | powsz „ żądź zawarcia |stoi żywy człowiek, gotów do |którzy sercem i myślą łączą się 
] pagata, światłą, socjalistyczną. at uane 0 „udział yk Ew E i TAC ROLA ©. oda. na rzecz |z hasłami ruchu pokoju, aby w 
i nn N PeT ; g. setki tysięcy Kobiet i mężczyzn, | twami — które znalazły tak po- | pokoju i anu! 6-letniego, do |dniu 17 maja, w dniu rozpoczę- 
burzy} o o budujemy, aby PE PP sia ko RAA > przedstawiciele wszystkich śro- tężny wyraz w manifestacjach | głębi Ay szlachetną | cia RoE S wielkiej ŻE 
Wa] o "8 BA y psjedja: ya A PTPS ta TRR ka nas dowisk. szerokie koła inteligen- | 1-majowych, w Dniu Święta Lu | nienawiścią do podpalaczy świa- stacji jedności naszego narodu, 
"del SOBA. niet e e NE PGUEŚCZIEJ poz cji, liczni księża — wszyscy bez | dowego i w niezliczonych zgro- |ta i wrogów Ojczyzny. dali wyraz swym uczuciom i 
| £ zaszcz SE i j 6 koj różnicy poglądów ideowych i | madzeniach przedplebiscyto- Polski Komitet Obrońców po- |Udękorowali domy i miasta, 
ytną służbę pełnią agitatorzy pokoju. wierzeń, których łączy patrioty- | wych — są zapowiedzią wielkie- oiski Romi Saoi os wsie i osiedla, zakłady pracy i 


ch 


koju przypomina wszystkim or- 


rze zadania są wielkie, posiadają ogromną wagę, i —  |czne dążenie do umocnienia nie |go zwycięstwa idei jedności na- f i . |szkoły hasłami Plebiscytu, fla- 
p a to powiedzieć — nie są i nie mogą być łatv i WIEDZE i e o NS tach Plebi ganizatorom Plebiscytu, że , 
ż naród powiedzieć ie są ga D atwe, mimo, podległości Ojczyzny i pokoju | rodu w dniac ebiscytu Po- szelkie + SPAGAEnia die piach gami narodowymi, emblemata- 
nasz jest całym sercem w szeregach obrońców pokoju. iędzy narodami. W szeregach | koju. ; i j ielenią i kwiatami. 
N o między na gar I uświadamiającej w kampanii kowej OG 2 


a czym polega zadanie? 
Zad 


aktywnych organizatorów Plebi 


Polski Komitet Obrońców Po- 


Plebiscytu Pokoju obniża jego 


Niech chwila składania Kart 


j tyik anie polega na tym, aby nie ograniczyć się do samego scytr Pokoju stanęły obok przed koju zwraca się do wszystkich „kaczan SIRBIE WSR CZENIE Narod daen Plebiscytu Pokoju 
dowe; stwierdzenia woli pokoju każdego obywatela Polski Lu- stawicieli wszystkich organizacji | bojewników o pokój. aby cały Galów. GC obrońców pokoju stanie się świętem całej Polski. 
ej ej, Wola walki o pokój jest u nas powszechna. Zadanie społecznych i politycznych setki | swój zapał i oddanie dla spra- i sprowadzeniem akcji do mes Niech dzień 17 maja, jako po- 
żę BH pokoju polega na tym, aby podnosząc świadomość, tysięcy obywateli znajdujących wy poświęcili jak najbardziej chanicznej i REZ oszai pdkoni czątek Narodowego Plebiscytu 
Ba niebezpieczeństwa wojennego jest imperializm się dotąd na uboczu życia poli- wytrwałef à masowej akcji Ora 23 podpisami. Jedyną metodą Pokoju, zespoli cały nasz naród 
wsk o Kański, który prowadzi ludobójezą wojnę w Korei, | tycznego. i E, świadamiającej celem zapozna- | valki o zwycięstwo Plebiscytu | Y gotowości podjęcia nowych 
n Tzesza hitleryzm i armię hitlerowską, podżega antypolski Polski Komitet Obrońców Po- | nia wszystkich obywateli z tre możelyć GIECyzekońywadie wysiłków na rzecz umocnienia 
AŻ Onizm szowinistów niemieckich —' aby budząc niena- koju wita z radością powszechne | ścią i znaczeniem Karty Naro- ETC aA naszej niepodległości, naszej 
Ara do amerykańskich następców Hitlera uaktywniać wszyst- | Przejawy solidarności z żądania | dowego Plebiscytu Pokoju oraz |ugzj pomyślności i naszego brater- 
ch uczciwych Polaków do walki o pokój i plan sześcioletni. |mi Narodowego Plebiscytu Po- | uzyskania pełnei jednomyślno- 2 » stwa z wszystkimi na świecie, 

ù Wszechna u nas jest nienawiść do tych, którzy czyhają na koju we wszystkich warstwach | ści narodu. Niechaj powszech- Polski Komitet Obrońców Po- którzy jak my z nadzieją i od- 

; i społeczeństwa polskiego w mie- |ne pragnienie pokoju zosta- |koju jest przekonany, że usilna |wagą zagradzają drogę krwa- 


Bow niepodległość. Ale zadaniem agitatorów pokoju jest, aby 
Szechne stało się także zrozumienie wielkiej siły obozu po- 
có ' aby powszechne stało się zrozumienie, że garstka szaleń- 


ci 
Bacych pokoju. 


o Mberialistycznych. może być obezwładniona, jeżeli prze- 
awi im się zdecydowana wola setek milionów ludzi prag- 


b OWszechna u nas jest świadomość pokojowej polityki Zwią- 


s "Adzieckiego. 
" Ze zdecydowana postawa 


k 


Powszechna powinna się też stać świado- 
setek 


milionów bojowników 


ciom? domagających się zawarcia Paktu Pokoju między pię- 


Tozpot»; 
Petania rzezi światowej. 


mocarstwami potrafi pokrzyżować plany imperialistów 


zi ni. zschna u nas jest wola pokoju. Ale też bardzo wielu lu- 
Me zdaje sobie sprawy z tego, w jaki sposób oni sami mogą 


Ście i na wsi. Stanowczy protest 
narodu polskiego przeciw remi- 
litaryzacji Niemiec przez ame- 
rykańskich miliarderów oraz 


nie wzbogacone głębokim zro- 
zumieniem środków walki 
przeciwko knowaniom podżega- 
czy wojennych. Dni najbliższe 


i pełna poświęcenia praca spo- 
łeczna wielkiej armii bojowni- 
ków o pokój w naszym kraju 
pozwoli osiągnąć wielkie cele 


wym zamiarom imperialistów i 
walczą o pełne zwycięstwo wol- 
nego i szczęśliwego życia naro- 
dów. 


W dniu święta ludowego miliony chłopów 
polskich zamanifestowały swą wole walki o pokój 


(f) Miliony pracujących chłopów radośnie i manifestacyjnie 


święciły w niedzielę swe tradycyjne Święto Ludowe. 


Mało 


ją się złożyć swoje podpisy pod 
Apelem Światowej Rady Po- 


pi z Pietrowice wyróżniają się w 
kampanii przygotowań do Ple- 
Spośród chło- 


W związku ze zbliżającym się Narodowym Plebiscytem Poka- 

ju tysiące agitatorów pokoju rozwijają szeroką akcję uświada- 

miającą i prowadzą przygotowania organizacyjne. Na zdjęciu: 
agitatorzy pobierają karty plebiscytowe 


List uczestników akademii z okazji 
30-lecia Rumuńskiej Partii Robotniczej 
do towarzysza Stalina 
(f) BUKARESZT (PAP). — Na uroczystej akademij, jaka 


Czynić si 1 i iebezpi Astw. * i ś : i chłopi, członkowie spółdzielni dukcyjnych, | Koju. biscytu Pokoju. 
W iag, ię do zwalczenia niebezpieczeństwa wojennego i średniorolni chłopi, czlonkowie spółdzielni produkcyjnych, d > „AŚ sę : 7 3 3 z n s A 
w Ha sposób oni sami mogą wzmocnić siły pokoju na świecie, | robotnicy rolni i traktorzyści ośrodków maszynowych zjed- | Pełne poparcie dla uchwał Eaiad ni połojle zt 242 jest odbyła się w Bukareszcie w związku z 30 rocznicą utworze- 
dii āki sposób mogą przyczynić się do skrępowania i unieszko- | noczeni w potężnym froncie narodowym walki o pokój i plan Światowej Rady Pokoju i po- | 38 z _ [nia Rumuńskiej Partii Robotniczej, uchwalono tekst na- 
pienia agresorów amerykańskich. 6-letni, uczestnicząc w wieikich manifestacjach gminnych, ZOK poy e. u- AA Wes EG A stępującego pisma do Generalissimusa Stalina: 
gy i à ; x . B à aa ziału w Narodowym Plebiscy- | skim, gdańskim i olsztyńskim y 4 "PR. RL > 
koja aniem olbrzymiej wagi stojącym przed agitatorami po- z dumą i radością dokonywali przeglądu swych „wspaniałych cie Pokoju wyrazili na 160 ob- odbyło się kilkaset obchodów | Drogi Towarzyszu Stalin! rowanej przez Was partii Roza 
Th weż wyjaśnienie każdemu robotnikowi, chłopu, inteligento- | osiągnięć powojennych we wszystkich dziedzinach Życia |chogach chłopi woj. łódzkiego. | Święta Ludowego. Zebrani na uroczystej aka- A A f Biż." JO 
r zędnikowi, rzemieślnikowi, że sprawa pokoju zależy także i wyrażali twardą wolę utrzymania pokoju, a jednocześnie | N, TAr E E ORNE jdemii, zwołanej dla uczczenia| wodną drogę i jes: dla na: 


nie a, A 
4 00, że w dużym stopniu zależy właśnie od niego. Im bar- 


1 


u 


Ds zj, ydowane będzie żądanie zawarcia Paktu Pokoju, im 


Miliony podniesiorych w gło- 


najgłębszą nienawiść i pogardę dla podpalaczy świata. 


gdzie w obchodzie uczestniczył 


wego do wsi w woj. łódzkim 
wyjechało 170 ekip łączności 


Na Wybrzeżu chłopi gościli 
delegację koreańską 


s 
; 


30 rocznicy utworzenia Komu- 


nistycznej Partii Rumunii, skie- | 
ukochany | 


rowujemy do Was, 


źródłem natchnienia w walce a 
zbudowanie dla naszcgo narocuų 
szczęśliwego życia, 


Pol lej owocna będzie praca każdego z nas nad umocnieniem  |sowaniach rąk hłopskich | sekretarz NKW ZSL — Stasiak | miasta ze wsią, a z nimi wiele À bsi ; : i y OR ; 
qr olski aa 3 E ą CHECA || PEN AA A a , k -sen!“, wodzu i nauczycielu, nasze my-| W walce, którą w szeregach 
Niep, dowej, im mocniejszy stawiać będziemy opór siewcom |— rąk oraczy i  siewców, |-— bardzo licznie zjechali na | zespołów artystycznych i spor- RA łe zh im wsjen. |ŚIl Dolne, wdzięczności i przesy: | światowego frontu pokoju OG 
beg Soju i plotek, różnym agentom wroga, im bardziej zwarte | które zwycięsko wykonały „siew | Święto Ludowe robotnicy z kop. | towych. W imprezach ludowe i Kiro a E AT lamy Wam serdeczne, komuni- | przewodem wielkiego Związku 
mni eregi wszystkich spragnionych pokojowej pracy, tym |Pokoju“ — wyraziły gorące po- | Kleofas na Śląsku, z fabryk i robotnicze zespoły, artystyczne tali chłopi pow. kwidzyńskiego, | styczne pozdrowienie. W ciężkim | Radzieckiego prowadzimy wspól 
rę, JSze będą szanse wojny, tym mniejsze szanse organiząto- |parcie wsi polskiej dla Apelu | zakładów pracy woj. krakow - PARE R E poswiecky we wsi Sadlinki i spółdzielni | okresie konspiracji naszej partii, | nie z masami pracującymi kra- 
Ma Wojny. „Pokój będzie utrzymany i utrwalony — mówił | wiatowej Rady Pokoju, skiego, a wśród nich 200-0sobo- |$praw e Plebiscytu Pokoju. produkcyjnej Nebrowo Małe, w |gdy najlepszych synów narodu | jów demokracji ludowej | wszy- 
iel W obchodach Święta Ludowe- | wy zespół artystyczny. Z obchodów Swięta Ludowe- | pow. kwidzyńskim. w spółdziel. rumuńskiego wtrącano do wię- | stkimi miłującymi pokój i wol- 


tani 


i Stalin — jeżeli narody ujmą w swe ręce sprawę utrzy- 
a pokoju i będą broniły jej do końca“. 


t "Szędzie u nas toczy się walka o pokój, toczy się codziennie 


ażdym kroku. 


go pracujący chłopi polscy za- 
manifestowali swą przyjaźń dla 
Związku Radzieckiego — nie- 
zwyciężonej ostoi pokoju, wyra- 
żając gorąco uczucia dla Wodąa 


W woj. warszawskim chłopi 
manifestowali w 196 miejsco- 
wościach. Bardzo uroczysty ob- 
chód odbył się w Jadowie, gdzie 


go na Kielecczyźnie najbardziej 
uroczysty charakter miała ma- 
nifestacja chłopów w Kurozwę- 
kach, słynnych ze strajków 
chłopskich w 1939 r. i z walk 


ni Gnojewo, w pow. malborskim 
oraz w PGR Krzyżewo delega- 
cję związkowców koreańskich, 
którzy przybyli na obchody 
Święta Ludowego, aby pozdro- 


zień i poddawano torturom w 
kazamatach tajnej policji, ko- 
muniści naszego kraju z żarem 
czerpali wiedzę z Waszej nauki, 
obwieszczającej Światu wspa- 


ność narodami w obronie poko= 
ju, przeciwko zbrodniczym pla= 
nom imperialistów amerylań- 
skich, usiłujących rozpętać no- 
wą wojnę światową — Wy, jak 


Szystk : H i 4 A 3 

zł o co wzmacnia Polskę Ludową, każdy zaoszczędzony mas ludowych całego świ <` |w 1982 r. doszło do starć z po- | „yu; AL i B i ; i : E a iGGie ws 

3 3 poa 'ałego świata AP s. i żołnierzy i BCh. W cza-|©? 7 - $ „„_|niałe sukce osiągnięte przez | zawsze, jasno wskazujecie wszy 

Wy m ażdy procent przekroczenia normy, każdy wyuczony no- | Chorążego Pokoju — Genera- ER czasie 6-tygodniowego | sje obchodu sekretarz NKW| WiĆ ach chłopów w imie- | pierwszy R, dy, któzy gwi s stkim siłom pokoju drogę do 

owon Ster, każde ulepszenie, każdy centnar zboża, każda  |lissimusa Stalina. EBU F ci opskieg Na ob-|ZSL = Ozga - Michalski | U ponóżci pracującej Korei. zwoleni robotnicy i chłopi zbu- | zwycięstwa. W ciągu 30 lat 
chod do Jadowa przybył mini- | dokonał odsłonięcia kamienia| Z radością i dumą obchodzili |dowali pod Waszym  kierowni- | istnienia partia nasza kierowa 


liepią — narada produkcyjna — wszystko to służy dziełu wzmoc- 
i Polski Ludowej, dziełu wzmocnienia pokoju. 
TO agitatorzy pokoju ważną swą pracę uświadamiającą 
adn, WAĆ będą bez niecierpliwego pośpiechu. Nie będą omijać 


W Łapanowie, gdzie 
sanacja krwawo stłumiła 
strajk chłopski 


ster Dąb - Kocioł, który w dłuż- 
szym przemówieniu podkreślił 
radykalne tradycje walk miej- 
scowych chłopów z ustrojem ob- 


pamiątkowego w miejscu walk 

partyzanckich z hitlerowcami. 
W woj. rzeszowskim, gdzie nie 

ma powiatu, w którym by nie 


Święto Ludowe chłopi woje- 
wództw poznańskiego i bydgo- 
skiego. którzy zainicjowali i 
z wielkimi, sukcesami wykona- 


ctwem socjalizm; nauki, wska- 
zującej całej pracującej ludzko- 
ści drogę do wyzwolenia i szczę- 
ścia; nauki, zdzierającej maskę 


ła się w swej walce nieśmiertel- 
ną nauką organizatorów i przy- 
wódców Wielkiej Socjalistycz- 
nej Rewolucji Październikowej 


Wazy tj Spraw podnoszonych przez ludzi. Wysłuchają uważnie W Łapanowie — miejscowo- FaN” - kapitalistycznym i | pyły żywe wspomnienia prześla | li „siew pokoju”, z wrogów ludzkości — imperia- | — Lenina i Stalina. Wasze gc- 
Nie ich Spraw przez nich podniesionych — także tych, które ści, gdzie w 1932 r. sanacyjna aszystowskimi rządami sanacji. dowań chłopów, strajkujących Rowszechhe * zajnteresdwanie listów, podżegaczy wojennych nialne dzieła, które wzbogaciły i 
Świat Ją bezpośredniego związku z akcją podpisywania żądań  |policja krwawo stłumiła strajk | Podniosły nastrój panował | w okresie przedwojennym, te- | wzbudzały  kiermasze,  lote- || ich pachołków — wszelkiego | rozwinęły naukę Marksa — En- 

= X goroczne Świeto Ludowe upły- , rodzaju oportunistów. Wspania- | gelsa — Lenina, uzbroiły i uzbra 


Wi 


Wej Rady Pokoju. Więż agitatorów pokoju z narodem 


chłopski — manifestowało po- 


na obchodzie we wsi Krasielc, 


rie ksiażkowe, liczne stoiska z 


nna BY: E KR 7 > 4 dni nees F ł "zykład Wasze życi ł- | jajg 5 artię i wszystkich 
w YĆ bar ocna i szeroka. jejsza będzie nad 6 tys. mało i średniorol-| w pow. Makó Mazowiecki, | nęło w podniosłej i radosnej | prasą. Tysi ; ESC A go życia, peł- | jają naszą partię RE D 
więż, ty dzo m cna i s3 eroka Im mocniejs ę ta ad ys. RE EA WANN: h i | atmosferze. prasą. Tysiące chłopów przyglą nego bezgraniczne; miłości i od-| ludzi pracy w walce o socja= 
Skich m szersza będzie mobilizacja nienawiści do amerykań- nych chłopów z Łapanowa | są- | 8 chłopi z okolicznych wsi, dało się zawodom i pokazom 3 RSE RSE : 

- zebrani na manifestacji, wśród Jedną z najokazalszych uro- dania sprawie pracującej ludz- | lizm. 


Odżegaczy i organizatorów wojennych. 


siedniej gminy Trzciana. Prze- 


sportowym, w których wystąpi- 


kości, pomnożył i spotęgował 


n BIL, - i d ae mówienie do zgromadzonych | gorących okrzyków na cześć | czystości Święta Ludowego na |li sportowcy zespołów ludowych |% Ro b í U Was, drogi towarzyszu Sła= 

Senat Ea pokoju wyruszają na służbę Polsce w chwili, gdy | wygłosił w Łapanowie wicepre- | Chorążego Pokoj — Józefa Opolszczyźnie zorganizowali chło | i robotniczych. W A RO wię siły komunistów naszego kraju. | lin, uczymy się, jak stać się 

SZonych« erykański zajęty jest wyszukiwaniem nowych, „ulep- zes Rady Naczelnej ZSL — pos. | Stalina i Prezydenta Bolesława | pi gminy Pietrowice, w pow. ra- |czornych wszędzie grały orkie- Naród nasz nigdy nie zapom- | prawdziwymi leninowcami, uczy 

Miara , metod masowego mordowania ludzi. Ludobójcze za- Dachow. , | Bieruta, uchwalili jednogłośnie | ciborskim, dokąd przybył wice- | stry, a uczestnicy obchodów ba- |ni, że swe wyzwolenie spod | my się, jal walczyć niestrudze- 

eni nią trumanistów nie znają granic zezwierzęcenia i upo- Również do Mszany Dolnej, rezolucję, w której zobowiązu- premier Antoni Korzycki. Chło- | wili się ochoczo. jarzma imperialistycznego  za-| nie o umocnienie szeregów par- 

Rolga Aby rzucić sobie świat pod nogi, gotowi są wymordować wdzięcza kierowanemu przez S) i nig szczędzić sił dla sprawy 
arodu. 


bawi ludzkości. Pragną oni wytępić całe narody, a inne po- 


Bzkpąj: UePodległości, kultury, wolności. Aby skrępować i unie- 


Siły dliw 


IĆ tych szaleńców trumanowskich, wytężyć muszą swe 


swa y uczciwi ludzie, wszyscy kochający swą OĴCZYZNę, 


Iność i swe dzieci. 


t 
“gita A 


'ielką prawdą naszej walki o pokój idzie w naród armią 


u ów pokoju. 


100 tys. komitetów obrońców 
działa w całym kraju 


rące przyjmowano wypowiedzi cu maju wydajność swą podnio- 


Setki tysięcy aktywistów walki o pokój przystępują do 


| wykonywania swoich zadań. W całym kraju działa 100.000 


poszczególnych uczestników wie 
cu deklarujących swój czynny 


pokoju 


sę do 150 proc. normy. Oto mo- 
Ja odpowiedź podżegaczom wo- 


Was Związkowi Radzieckiemu. 


Dzięki waszej ojcowskiej po- 
mocy naród nasz ujął swój los 
we własne ręce i pod kierow- 
nictwem Partii wyzwolił się z 


ikajdan obszarników i kapitali- 


stów, stworzył Rumuńską Re- 
publikę Ludową, przystąpił do 
! budowy socjalizmu. 


Dzisiaj, gdy święcimy 30 rocz- 
nicę bohaterskiej walki naszej 
Partii o pokój, o socjalizm, o 
szczęście ojczyzny, wyrażamy 
znowu bezgraniczną wiarę w 
zwycięstwo wielkiej sprawy Le- 
nina — Stalina, wyrażamy na- 
szą bezgraniczną miłość wodzo- 
wi światowego komunizmu — 
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Dezczelna prowokacja policji 
zachodnio-berlińskiej 
Protest przedstawiciela Radzieckiej Komisji 
Kontroli w Berlinie 


(O BERLIN (PAP) 12 bm. 
przedstawiciel Radzieckiej Ko- 
misji Kontroli w Berlinie Den- 
gin wystosował do komendanta 
angielskiego sektora Berlina 
generałą Bourne'a protest nastę- 
pującej treści: 

„11 maja 1951 r. o godz. 10 po- 
licjanci zachodnio - berlińscy w 
asyście przedstawicieli magi- 
stratu  zachodnio-berlińskiego, 
prasy i innych, w liczbie około 
50 osób, wdarli się do pomiesz- 
czeń podległego kontroli władz 
radzieckich naukowo-badawcze- 
go instytutu żeglugi, hydrologii 
i gleboznawstwa, położonego w 
angielskim sektorze Berlina. 

Jeden z intruzów oświadczył. 
że od 12 maja 1951 r. Instytut 
ten ma rzekomo podlegać nie- 
mieckim władzom zachodniego 
Berlina. 

Dyrektor Instytutu, który przy- 
był na miejsce incydentu, nie 
został do Instytutu wpuszczony, 
wicedyrektor zaś został siłą u- 


sunięty z pracy. Na terenie In- 
stytutu wprowadzono bezpraw- 
nie kontrolę policji zachodnio- 
niemieckiej. 

Godny zdumienia jest fakt, 
że angielskie władze okupacyjne 
dotychczas nie podjęły żadnych 
kroków, aby położyć kres bcz- 
czelnej prowokacji ze strony 
nieodpowiedzialnych osób z 
Berlina zachodniego, jakkolwiek 
władzom angielskim dobrze jest 
wiadome, że wspomniany wy- 
żej Instytut od roku 1945 znaj- 
duje się pod kontrolą władz ra- 
dzieckich i z polecenia tych o- 
statnich został odbudowany w 
latach 1946-1948. W chwili obe- 
cnej pracuje on pod bezpośred- 
nią ich kontrolą i nadzorem. 

W związku z powyższym skła 


gam się podjęcia kroków w celu 
niezwłocznego usunięcia poli- 
cjantów zachodnio-niemieckich 
i innych postronnych osób z te- 
rytorium Instytutu. oraz ukara- 
nia inicjatorów prowokacji“. 


Imponujące wyniki subskrypeji 
nowej pożyczki w ZSRR 


(Q MOSKWA (PAP) Sub- 
skrypcja nowej pożyczki w 
ZSRR trwa nadal z niesłabnącą 
siłą. 


Pierwsze komunikaty o pro- 
wizorycznych wynikach sub- 


Skrypcji wykazują znaczne p:ze i 


kroczenie w roku bieżącym sum 
zadeklarowanych na poprzednią 
pożyczkę w tymże okresie roku 
ubiegłego. 


Strajk robotników hiszpańskich 


w Pamplonie 


zakóńczył się 


sukcesem 


( PARYŻ (PAP). — Prasa 
francuska donosi, że robotnicy 
miasta Pamplony po czterech 
dniach strajku wywalczyli reali- 
zację swych żądań. 

Dziennik „Humanite* pisze, 
że władze frankistowskie zosta- 
ły zmuszone do zaspokojenia 
podstawowych żądań strajkują- 
cych robotników, a w szczegół- 
ności do zwiększenia przydzia- 
łów żywności przy ustalaniu 
bardziej dostępnych cen tych 


przydziałów, do zrezygnowania 
z sankcji wobec strajkujących i 
do uwolnienia wszystkich are- 
sztowanych podczas strajku ro- 
botników. 

RZYM (PAP). — Po strajku 
powszechnym urzędników pań- 
stwowych we Włoszech, odby- 
tym 8 maja, rząd zmuszony był 
nawiazać rokowania ze zwią- 
zkami zawodowymi na płasz- 
czyźnie. wysuniętych przez nie 
żądań. 


W ro 


dzinie 


Truman do Mac Arthura: — Zrozum, mój drogi, że ktoś z nas 


dwóch musiał być kozłem ofiarn 
to był ty. 


ym. Oczywiście, wolałem żebyś 
(„Scanteia”) 


dam stanowczy protest i doma- | 


Już ponad 9 milionów podpisów w Rumunii 


TRYBUNA LUDU 


pod Apelem Swiatowej Rady Pokoju 


Potężna manifestacja pokojowa w Teheranie 


BUKARESZT. Do dnia 10 ma- 
jja w Rumunii zebrano przeszło 
|9 milionów podpisów pod ape- 
lem Światowej Rady Pokoju. 


BUDAPESZT. Węgierski Ko- 
mitet Obrońców Pokoju podał 


mocarstw. 


Przewodniczył delegat Wiel- 
kiej Brytanii Davies. Jessup i 
Davies, którzy przemawiali pier- 
| wsi, nalegali w dalszym ciągu, 
aby sprawa demilitaryzacji Nie- 
miec umieszczona została na 
dalszym planie w pierwszym 
punkcie. porządku dziennego, 
bądź też, aby o jej kolejności 
zadecydowała Rada Ministrów. 


Odpowiadając obu delegatom 
zachodnim, Gromyko oświad- 
czył, że delegacja radziecka u- 
|waża, iż sprawa demiiitaryzacji 
Niemiec winna znajdować się 
na pierwszym miejscu w pier- 
wszym punkcie porządku dzien- 
nego. 


Delegacja radziecka — pod- 
kreślił Gromyko — zgłosiła 10 
maja propozycje, które, jej zda- 
niem, stanowią właściwą pod- 
stawę dla, porozumienia co, do 
całego porządku dziennego. Pro- 
pozycje te przewidują przeka- 
zanie Radzie Ministrów dwóch 


nieuzgodnionych spraw — 
|sprawy redukcji zbrojeń i sił 
i zbrojnych w sformułowaniu 


trzech delegacji zachodnich i w 
sformułowaniu radzieckim oraz 
sprawy paktu atlantyckiego i a- 
merykańskich baz wojennych w 


różnych krajach. 

Jeśli osiągniemy porozumienie 
w sprawie przekazania tych 
| dwóch nieuzgodnionych spraw 
| Radzie Ministrów — powiedział 
| Gromyko — delegacja radziecka 
gotowa jest uznać, że wszystkie 
pozostałe punkty porządku dzien 
nego zostały uzgodnione w tych 
sformułowaniach, jakie zawiera 
wariant „B“ projektu, porządku 
dziennego, zgłoszonego przez 
delegacje mocarstw zachodnich. 


Jessup, który ponownie za- 
brał głos, oświadczył, że „nie 
rozumie“, dlaczego delegacja 


ZSRR nie chce przekazać na roz 
patrzenie Rady Ministrów jako 
nieuzgodnionej sprawy miejsca, 
na jakim winien się znaleźć 
punkt o demilitaryzacji Niemiec. 


Uważamy — oświadczył Gro- 
myko, odpowiadając Jessupowi 
— że już obecnie winna być u- 
zgodniona sprawa nie tylko re 
dakcji, lecz również miejsca tego 
punktu w porządku dziennym. 
Delegacja radziccka proponowa 
ła, by do porządku dziennego 
wiączono dwa ważne zagadnie- 
nia — zagadnienie demilitary- 
zacji Niemiec oraz redukcji zbro 
jeń i sił zbrojnych czterech mo 
carstw. Delegacja radziecka wy- 
raziła zgodę na to, aby sprawa 
redukcji zbrojeń i Sił zbrojnych, 
bez osiągnięcia obecnie ostate- 
cznego porozumienia została 
przekazana Radzie Ministrów W 
dwóch redakcjaca — zachodniej 
i radzieckiej. d 


Obecnie przedstawiciele mo- 
carstw zachodnich chcą, aby 
również co do drugiego główne- 
go zagadnienia, wysuniętego 
przez delegację radziecką. nie o- 
siągnięto ostatecznego porozu- 
mienia. Taki stan rzeczy ozna- 
czałby, że w najważniejszych 
sprawach, wysuniętych przez 
przedstawicieli trzech mocarstw 
osiągnięto całkowite porozumic- 
nie, natomiast, jeśli chodzi o 
najważniejsze propozycje radzie 


do wiadomości, że dotychczas 
5.448 tysięcy osób podpisało 
Apel Pokoju. 


KOPENHAGA (PAP). — Duń- 
ski Komitet Obrońców Pokoju 
podał do wiadomości, że do dnia 


lekie. porozumienia takiego by 
inje było. 


Sytuacja taka — podkreślił 
Gromyko — byłaby anormalna. 
Nie możemy zgodzić się na to. 
laby w sprawie  demilitaryzacji 
i Niemiec pozostało cokolwiek nie- 
| uzgodnionego chociażby w czę- 
ści dotyczacej miejsca tego za- 
gadnienia w porządku dziennym. 


Przedstawiciel Francji, Paro- 


MOSKWA (PAP). Komentu- 


| jąc przebieg paryskiej konfe- 
rencji zastępców ministrów 
spraw zagranicznych czterech 


mocarstw, „Prawda“ podkreśla, 
że dyplomaci amerykańscy i ich 
pomocnicy z angielskiego i 
| francuskiego ministerstwa 
(spraw fAagranicznych nigdy je- 
Szcze nie ujawniali tak wyraź- 
|nie swych Kart. Nie czynią oni 
tego bynajmniej z własnej, do- 
brej woli. Zmusza ich do tego 
|konsskwentna i uporczywa wal- 
jka delegacji: radzieckiej o zna- 


Komitet uchwalił jednogło- 
śnie rezolucję polityczną oraz 
|rezolucje: w sprawie sytuacji 
| materialnej i prawnej dzienni- 
|karzy, w sprawach organizacyj- 
nych, w sprawie organu MOD 
— pisma „Dziennikarz demo- 
kratyczny*. 

W rezolucji politycznej . Ko- 
|mitet wzywa krajowe organi- 
,zacje dziennikarzy, grupy dzien- 
|nikarskie i poszczególnych 
! dziennikarzy, aby wzięli jak 
najaktywniejszy udział w walce 
to pokój, demaskowali kłamliwe 
i oszczercze wypowiedzi propa- 


iF walce o racjonalną 


11 maja 80.351 mieszkańców 
Danii podpisało apel Światowej 
Rady Pokoju. 


MOSKWA (PAP). Agencja 
TASS donosi, że w Teheranie 


di, domagał się, aby ministrowie 
sami zadecydowali, jakie miej- 
sce w porządku dziennym win- 
na zajmować sprawa demilita- 
ryzacji Niemiec. Parodi wystą- 
pił także przeciwko włączeniu 
Spr wy paktu atlantyckiego i a- 
merykańskich baz wojennych 
nawet do nieuzgodnionej części 
porządku dziennego. 

W tym samym duchu wypo- 
wiedział się również Davies. 

Następne posiedzenie zastęp- 
ców ministrów czterech mo- 
carstw wyznaczone zostało na 
| poniedziałek 14 maja. 


Artykuł dziennika „Prawda 


lezienie sposobów pokojowego 
uregulowania spornych proble- 
mów międzynarodowych. 
„Prawda“ podkreśla, że obłu- 
da przedstawicieli mocarstw za- 
chodnich oraz popierającej ich 
prasy burżuazyjnej nie jest jed- 
nak w stanie ukryć przed naro- 
dami prawdy o tym, co się w 
rzeczywistości dzieje na konfe- 
rencji zastępców ministrów 
spraw zagranicznych. Prawdą 
ta polega na tym, że delegacja 
radziecka konsekwentnie i upor 
czywie walczy o jak najszybsze 


gatorów wojennych, uczestni- 


czyli w komitetach obrońców 
| pokoju oraz  współdziałali w 
zbierania podpisów 


| kampanii 
| Rady 


pod apelem Światowej 
| Pokoju 

Komitet Wykonawczy MOD 
przyłącza sie do jednomyślnego 
żądania narodów, domagających 
się natychmiastowego wycofa- 
nia wojsk obcych z Korei i po- 
łożenia kresu  barbarzyńskiej 
zagładzie ludności cywilnej, 
oraz zaniechania remilitaryzacji 
Niemiec i Japonii. 

Rezolucja domaga się pociąg- 
nięcia do odpowiedzialności mię- 


gospodarkę węglem 


odbyła się wielka manifestacja ! : b 
pokojowa, która trwała pięć go- ' zawarcia Paktu Pokoju. 


dzin. Dziesiątki tysięcy manife- 
stantów — robotnicy, rzemieśl- 
nicy, młodzież szkolna i inteli- 
genci, przeszli ulicami stolicy 
Iranu, domagając się zaprzesta- 
nia polityki wyścigu zbrojeń i 


Konsekwentnie pokojowe stanowisko delegacji radzieckiej 
zmusza państwa zachodnie do odsłonięcia swych kart 


Kolejne posiedzenie zastępców ministrów spraw zagranicznych w Paryżu 


(f) PARYŻ (PAP). W sobotę odbyło się kolejne 50 posie- 
dzenie zastępców ministrów spraw zagranicznych czterech 


opracowanie takiego porządku 
dziennego, który umożliwiłby mi 
nistrom spraw zagranicznych 
rozpatrzenie najważniejszych 
spornych problemów międzyna- 
rodowych i powzięcie odpowied 
nich decyzji. Prawda ta polega 
na tym, że ministrowie „totał- 
nej dyplomacji“, w przeciwień- 
stwie do wysiłków przedstawi- 
cieli ZSRR, czynią wszystko, a- 
by uniemożliwić pomyślne za- 
kończenie prac konferencji. 

W zakończeniu „Prawda“ 
stwierdza, że wobec jasnego 1 
konsekwentnego stanowiska de- 
legacji radzieckiej mocarstwa za 
chodnie będą zmuszone w ciągu 
najbliższych kilku dni ostatecz- 
nie ujawnić swe karty. Jedno z 
dwóch — albo zgodzą się one 
na zwołanie Rady Ministrów 
Spraw Zagranicznych, która roż 
patrzyłaby najważniejsze mię- 
dzynarodowe problemy i po- 
wzieła odpowiednie decyzje, 
zmierzające do utrwalenia poko- 
ju, albo też ich zgoda na zwo- 
łanie wstępnej konferencji była 
obłudą, obliczoną na to, by u- 
Śpić czujność narodów, zaniepo- 
kojonych prowadzonym przez 
mocarstwa zachodnie wyścigiem 
zbrojeń. 


Postępowi dziennikarze wzmogą walkę 
. przeciwko podżegaczom wojennym 


Zakończenie obrad Komitetu Wykonawczego 


Międzynarodowej Organizacji Dziennikarzy 


() BUDAPESZT (PAP). 12 .maia zakończyły sie w Buda: 
peszcie obrady Komitetu Wykonawczego Międzynarodowej 
Organizacji Dziennikarzy (MOD). 


dzynarodowej jako zbrodniarzy 
wojennych tych dziennikarzy, 
którzy w interesie fabrykantów 
śmierci cynicznie wzywają do 
niszczenia narodów, do maso- 
wych mordów. Uchwalono ogła- 
szanie wspólnie z organizacjami 
krajowymi listy takich dzienni- 
karzy i wydawców. 


Rezolucja popiera uchwałę 
Światowej Rady Pokoju o zwo- 
łaniu międzynarodowej Konfe- 
rencji dziennikarzy i proponuje 
zwołanie jej w roku 1952. 


Komitet Wykonawczy MOD 
wystosował depeszę do Świato- 
wej Rady Pokoju. W depeszy tej 
zobowiązuje się on do wzmoże- 
nia walki przeciwko podżega- 
czom wojennym. 


Lubelskie zakłady przemysłowe 
współzawodniczą w oszczędzaniu węgla 


Apel „Szombierek“ odbił się szerokim echem wśród 


Zakłady Monopolu Spirytuso- 
wego w Lublinie w ciągu ubie- 
głych czterech miesięcy zaoszczę 
dziły 840 ton węgla. Zakłady te 
współzawodniczą ze wszystkimi 
pokrewnymi zakładami. 

W walce o oszczędną gospo- 
darkę węglem pierwsze miejsce 
zajęła brygada tow. Zielonki, 

Elektrownia lubelska w ciągu 
ostatnich 4 miesięcy zaoszczę- 
dziła 60 ton węgla, obniżając 


Zdrajcy prawicowo-socjalistyczni 
 najzacieklejszymi wrogami pokoju 


Poniżej podajemy artykuł 
wstępny zamieszczony w nrze 
19 (131) czasopisma „O trwa- 
ły pokój, o demokrację ludo- 
wą!” 

Prowodyrzy tak zwanych 
„partii socjalistycznych“ we 
wszystkich krajach kapitalisty- 


cznych występują obecnie jaw- | 


nie w roli najzacieklejszych 
wrogów pokoju, popierając w 
całej rozciągłości zbrodnicze 
plany imperialistów amerykań- 
skich. Amerykańsko - angielscy 


podżegacze wojenni stawiają 
swej agenturze — prawicowym 
socjalistom — tym większe żą- 


dania w zakresie podważania i 
rozbijania ruchu robotniczego 
"im większy opór narodów napo- 
tykają na swej drodze. Przywód- 
ey prawicowo-socjalistyczni są 
ściśle związani ze sztabami gene 
ralnymi mocarstw imperialisty- 
cznych, z ich wywiadami, z kli- 
kami monopolistów, których są 
bezpośrednim narzędziem. 
Przywódcy brytyjskiej Labour 
Party zaprzedali niezawisłość 
narodowa Wielkiej Brytanii. Z 
rozkazu Waszyngtonu rozpętują 
oni wyścig zbrojeń, zwiększają 
do potwornych rozmiarów bud- 
żet wojenny. przedłużają okres 
służby wojskowej, wysyłają 
wojska angielskie do Korei, u- 
łatwiają imperialistom amery- 
kańskim rozciągnięcie nieogra- 
niczonej kontroli nad ekonomiką 
1 siłami zbrojnymi Anglii, pro- 
wadza przygotowania do wojny 
literalnie na każdym odcinku 
Całe brzemie wyścigu zbrojeń 
rzad Attlee przerzuca na barki 
ludu pracującego. Zmniejsza 
wartość realną zarobków, zwięk 


'sza podatki, podnosi ceny arty- 
|kułów pierwszej potrzeby. 

| Polityka zagraniczna przy- 
|wódców labourzystowskich W 
istocie rzeczy niczym nie różni 
się od polityki zdeklarowanego 
podżegacza wojennego Chur- 
chilla. Jej celem jest zaostrze- 
[nie stosunków ze Związkiem 
Radzieckim ikrajami demokra- 
cji ludowej, odrodzenie milita- 
ryzmu nienfieckiego, popieranie 
krwawego reżymu  faszystow- 
skiego Tito i Franco. Rząd la- 
bourzystowski prowadzi zbrod- 
niczą, zaborczą wojnę na Mala- 
jach i w Burmie, występuje w 
rodu krwawego oprawcy ludów 
kolenialnych i zależnych, wal- 
czących o wolność i niepodle- 
głość. 

We Francji partia socjalisty- 
czna przekształciła się w partię 
amerykańską. Ministrowie so- 
cjalistyczni są najgorliwszymi 
pachołkami Wall Street: popie- 
rają oni wszelkimi sposobami 
okupację Francji przez wojska 
amerykańskie, domagają się od- 
dania całej armii francuskiej 
pod dowództwa Eisenhowera, 
popierają usilnie kontynuowa- 
nie haniebnej wojny w Vietna- 
mie, podważają bezpieczeństwo 
narodowe Francji, jawnie pak- 
tuja z militarystami niemiecki- 
mi — zwolennikami odwetu, z 
faszystami jugosłowiańskimi i 
hiszpańskimi. Nie kto inny, lecz 
właśnie jeden z przywódców 
partii socjalistycznej Guy Mol- 
let opracował projekt oszukań- 
czej ordynacji wyborczej, po- 
dyktowanej pragnieniem usu- 
nięcia komunistów z parlamen- 
tu. Przywódcy prawicowo-socja- 


listyczni, torując de Gaulle'owi 
drogę do władzy, usiłują zdławić 
wzmagającą się walkę szerokich 
mas narodu francuskiego o po- 
kój i demokrację i podporząd- 
kować Francję bez reszty ame- 
rykańskiej klice wojskowej. 

w Niemczech  gorączkową, 
podżegającą do wojny działal- 
ność rozwijają schumacherow= 
cy. Schumacher cynicznie tos 
świadcza, że dywizje amerykań- 
skie można przygotowywać nie 
tylko w Texasie i w Kansas, 
lecz również w Niemczech za- 
chodnich. To on właśnie wypo- 
wiedział słowa, wskrzeszające 
brednie Hitlera: „Powinniśmy 
walczyć o każdą piędź ziemi na 
Wschodzie“. 

Partie prawicowo-socjalisty- 
czne w Austrii, Belgii, Holandii; 
w krajach skandynawskich iin- 
nych, oraz 'saragatowcy włoscy 
codziennie składają dowody lo- 
kajskiej służalczości wobec im- 
perialistów USA. Pracę naro- 
dów swych krajów, ich dorobek. 
ich wolność i niepodległość 
zdrajcy prawicowo-socjalistycz- 
ni usiłują złożyć w ofierze nie- 
nasyconej machinie wojennej 
Wall Street. 

Ścisłe więzy przywódców pra- 
wicy socjalistycznej z titowską 
bandą szpiegów i morderców w 
Jugosławii świadczą, że nie ma 
takiej nikczemności i zbrodni. 
której nie poparliby przywódcy 


prawicowo-socjalistyczni — jaw 


ni współuczestnicy wojennych 
prowokacji  imperialistów na 
Bałkanach. 

Pragnąc wprowadzić w błąd 
narody i wciągnąć je przy po- 
mocy oszustwa do nowej woj- 
ny Światowej, przywódcy pra- 


* 


wicowych socjal-demokratów o- | 


czerniają Związek Radziecki i 
jego pokojową politykę, przed- 
stawiają pokojową politykę 
ZSRR jako agresywną, agresyw- 
ną zaś politykę. imperializmu 
amerykańskiego, jako pokojową. 
Partie prawicowo-socjalistyczne 
stale dostarczają prasie burżu- 
azyjnej nikczemnych oszczerstw 
pod adresem partii komunisty- 
cznych, kroczących w awangar- 
dzie walki narodów o pokój. 
Prawicowi socjaliści występu- 
ją obecnie, jako jawni obrdńcy 
i propagatorzy ideologii impe- 
rializmu amerykańskiego. Ich 
tak zwane teorie o „demokra- 
tycznym socjaliżmie“, o „trze- 
ciej sile“, ich kosmopolityczne 
brednie o konieczności zrezyg- 
nowania z suwerenności narodo- 
wej są ideologiczną osłoną agre- 
sji imperializmu amerykańskie- 
go. 
Przywódcy prawicowo-socja- 
listyczni szczególnie gorliwie 
dążą do wywołania rozłamu w 
szeregach kłasy robotniczej. Ta 
dywersyjna robota związana jest 
bezpośrednio z przygotowaniami 
do wojny, albowiem jedność 
klasy robotniczej — głównej siły 
w walce o pokój — jest naj- 
lepszą gwarancją sukcesów w 
walce narodów przeciwko pod- 
żegaczom do nowej wojny. Jed- 
nakże karta prawicowych so- 
cjalistów, stawiających na roz- 
proszkowanie i zdezorganizowa- 
nie ruchu robotniczego i sił lu- 
dowych walczących o pokój i 
demokrację, coraz częściej jest 
bita. Fala strajków, która prze- 
waliła się niedawno przez Fran- 
cję, była tak potężna i skutecz- 
na przede wszystkim dlatego, że 


załóg lubelskich zakładów przemysłowych. 


ilość węgla na kilowat-godz. z 
1398 na 1167 kg. 

Na naradzie wytwórczej, któ- 
ra się odbyła 9 maja br. posta- 
nowiono wezwać do współza- 
wodnictwa o racjonalną gospo- 
darkę węglem, elektrownię za- 
mojską. 

Od lutego do maja br. paro- 
wozownia zamojska zaoszczędzi- 
ła ponad 322 tony węgla. Wy- 
różnili się przy oszczędnym spa- 


w strajkach obok CGT brało 
udział wiele organizacji „Force 
Ouvrière“ i chrześcijańskich 
związków zawodowych. We Wło- 
szech, wbrew oporowi przywód 
ców żółtych związków zawodo- 
wych, masy pracujące w po- 
teżnych strajkach realizują bo- 
jową jedność działania. 

Jedność klasy robotniczej wy- 
kuwa się w aktywnej, wspólnej 
walce mas pratujących o ich 
żywotne potrzeby, o chleb, pra- 
cę, wolność i pokój. Uprawiana 
przez przywódców partii prawi- 
cowo-socjalistycznych polityka 
nędzy, głodu i wojny wywołuje 
coraz większe oburzenie wśród 
| robotników — szeregowych so- 
cjalistów. Im wyraźniej zaryso- 
wuje się antyludowa polityka 
| Attlee, Mołlet'ów i Schumache- 
rów, tym bardziej pogłębia się 
chaos w partiach prawicowo- 
socjalistycznych. 


Na początku roku 1950 około 
5 milionów członków  brytyj- 
skich Trade Unionów wystąpiło 
przeciwko rządowej polityce 
zamrażania płac. Kierownictwo 
partii labourzystowskiej ponio- 
sło poważną porażkę na Kon- 
gresie w Brighton, który pod 
wpływem wzmagającego się ru- 
chu strajkowego zmusił klikę 
Attlee—Morrisona do zrezygno- 
wania z zamrożenia płac. Ma- 
newry Bevana i innych mini- 
strów labourzystowskich, którzy 
niedawno podali się do dymisji, 
świadczą, że przywódcy labou- 
rzystowscy obawiają się o swe 
wpływy w masach. We Francji 
nikczemne prowokacje antyko- 
munistyczne przywódców pra- 
wicowo-socjalistycznych z regu- 
ły kończą się sromotnym fia- 
skiem. Tysiące robotników-so- 
cjalistów w Anglii, Francji, 
Włoszech, Belgii, Austrii i kra- 
jach skandynawskich wypowia- 
dają się na rzecz Paktu Pokoju, 
przeciwko agresji amerykań- 
skiej w Korei, W szeregu miast 


laniu maszyniści Cieśla i Kuś- 
mierczuk. 


ZMP-owska brygada: maszy- 
niści Wiśniewski i Prędkiewicz 
zaoszczędzili w marcu ponad 27 
ton węgla. 


Zużycie węgla ma 1000 brutto- 
tong-kiłometr. zmniejszyło się z 
96,9 w marcu na 85,9 w kwie- 
tniu br. 


Parowozownia ta współzawod 
niczy z parowozownią w Roz- 
wadowie. 


s 

Niemiec zachodnich odbyły się 
konferencje poświęcone sprawie 
jedności działania oraz socjal- 
demokratyczne konferencje prze 
ciwko remilitaryzacji Niemiec, 
Pomimo represji Adenauera, 
Schumachera i popierających 
ich władz okupacyjnych, w 
Niemczech zachodnich wśród 
szeregowych socjal-demokratów 
wzrasta nieustannie niezadowo- 
lenie z polityki remilitaryzacji. 

W tych warunkach przed par- 
tiami komunistycznymi staje 
historyczne zadanie — spotęgo- 
wać walkę przeciwko zdradzie- 
ckiej, antyludowej działalności 
prawicowych socjal-demokra- 
tów, zacieśniać ze wszech miar 
jedność klasy robotniczej. Cier- 
pliwe, wytrwałe wyjaśnianie 
szeregowym socjaldemokra - 
tom - robotnikom, że ich 
przywódcy stali się częścią skła- 
dową burżuazyjnej machiny 
państwowej, filarem rządowego 
aparatu ucisku mas pracujących, 
że przywódcy prawicowo-socja- 
listyczni przekształcili ich par- 
tie w narzędzie agresorów ame- 
rykańskich, zdecydowana walka 
przeciwko przejawom  sekciar- 
stwa wśród komunistów — po- 
może szeregowym socjal-demo- 
kratom robotnikom przedrzeć sie 
przez gęstą zasłonę kłamstw, 
oszczerstw i ideologicznej truci- 
zny i zająć godne miejsce w 
powszechnej walce o pokój. 

Partie komunistyczne i robot- 


nicze — wypróbowani i wierni 
obrońcy interesów klasy robot- 
niczej, narodowych interesów 


narodów, interesów pokoju, de- 
mokracji i socjalizmu — do koń- 
ca spełnią swój obowiązek, de- 
maskując zdrajców prawicowo- 
socjalistycznych. W walce tej 
niezwyciężonym orężem partii 
komunistycznych i robotniczych 
wszystkich krajów jest mark- 
sizm-leninizm, bezcenne do- 
świadczenie wielkiej, okrytej 
chwałą Komunistycznej Partii 
Związku Radzieckicgo, 


Listy od ludności .NRD 
do Prezydenta Bolesława Bieruta 


( Prezydent RP Bolesław 
Bierut otrzymuje liczne listy od 
ludności Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej z wyrazami ser 
decznych uczuć dla Pierwszego 
Obywatela Polski Ludowej. Spo 
łeczeństwo NRD zapewnia Pre- 
zydenta Rzeczypospolitej Polski 


o pogłębiającej się przyjaźni do | schmidt w Lipsku oraz miog 


narodu polskiego. 


Rozpoczęto remonty mieszkań 
górników 


() Akcja remontu mieszkań 
górniczych, na która Rząd Pol- 
ski Ludowej — w trosce o wa- 
runki bytu człowieka pracy — 
przeznaczył w tegorocznym bu- 
dżecie wielomilionowe sumy, 
wchodzi w stadium realizacji. 

Z dniem 15 maja br. przedsię- 
biorstwa budowlane przystepują 
do remontów i przebudowy mie- 
szkań, w pierwszym etapie dla 
górników kopalni „IKatowice*. 
Cała akcja remontowa, w ra- 
mach której górnicy kopalni 
„Katowice*, „Kleofas, „Emi- 
nencja* i „Wujek“ otrzymają 


Uroczyste zebranie PEN-Clubu 
ku czci Lwa Tołstoja 


() W dniu 16 maja br. odbe- 
dzie się w Sali Kolumnowej Pa- 
łacu Staszica uroczyste zebranie 
PEN-Clubu Polskiego poświęco- 
ne uczczeniu 40 rocznicy śmier- 


Z pobytu delegacji zagranicznych 
w ZSRR 


(A MOSKWA (PAP). — O- 
statnio powróciły do Mo- 
skwy z wycieczki po Gruzji 
delegacja kobiet francuskich i 
delegacja niemieckich mas pra- 
cujących; -z Uzbekistanu po- 
wróciła delegacja duńska. Przy- 
była też do Moskwy po zwie- 
dzeniu Leningradu, Stalingra- 
du i Soczi amerykańska delega- 
cja związkowa. Ło 

12 bm. w redakcji dziennika 
„Trud“ odbyło się spotkanie 


Zlot młodzieży austriackiej 
pod hasłem walki o pokój 


() WIEDEŃ (PAP). Dzień 12 
maja w Wiedniu był pierwszym 
dniem zorganizowanego przez 
Związek Wolnej Młodzieży 
Austriackiej tzw. „Zlotu 50 ty- 
sięcy', poświęconego walce mło- 
dzieży austriackiej o pokój 
i wolność. Na Zlot przybyły 
dziesiątki tysięcy chłopców i 
dziewcząt z całej Austrii oraz 
delegacje z ZSRR, Polski, Cze- 
chosłowacji, Bułgarii, Rumunii, 


Czerwonego Krzyża w obronie 
amerykańskich zbrodni w Korei 


() MOSKWA (PAP). Agen- 
cja TASS donosi z Berna, że 
podczas obrad Komitetu Wyko- 
nawczego Ligi Towarzystw Czer 
wonego Krzyża nad sprawą po- 
mocy dla Korei, zabrała głos de- 
legatka Chińskiej Republiki Lu- 
dowej Li De-czuan. Zaprotesto- 
wała ona przeciwko pogwałce- 
niu przez amerykańskie siły 
zbrojne w Korei międzynarodo- 
wych praw prowadzenia wojny 
zarówno w stosunku do ludności 
cywilnej Chin i Korei Północ- 


Przedwyborcze manewry reakcj 
francuskiej ' 


(t PARYŻ (PAP). 11 maja 
na nocnym posiedzeniu francu- 
skiego Zgromadzenia Narodowe 
go odbyło się głosowanie nad 
votum zaufania dla rządu 
Queuille'a, który zażądał zgo- 
dy na przedterminowe rozwiąza 
nie parlamentu w dniu 4 lipca 
zamiast w październiku, jak 
przewidują ustawy. Reakcyjna 
większość Zgromadzenia Naro- 
dowego wyraziła Queuille'owi 
votum zaufania 362 głosami 
przeciwko 249, zgadzając się 
tym samym na przedterminowe 
rozwiązanie parlamentu. 


Jest rzeczą charakterystyczną, | żeń dla mas pracujących: 
= = 


Notatnik agitatora- pokoju 


' To są ich słowa 


„Należy otwarcie przyznać, 
że pokój nie jest celem naszej 
rolityki*. (Słowa „nadworne- 
go* filozofa i publicysty ame- 


rykańskiego Jamesa Burn- 
hama). 

„Jeżeli napięcie międzyna- 
rodowe zmniejszy się — sta- 


niemy w obliczu poważnej 
próby. Czy nasi fabrykanci i 
kupcy będą w stanie dostoso- 
wać ceny i koszty do nowych 
warunków, by nie doszło do 
zmniejszenia stanu zatrudnie- 
nia i do ograniczenia pro- 
dukcji?" (z przemówienia 
Trumana w połowie 1948 r.). 

„Jeżeli sytuacja międzyna- 
rodowa zmusi Stany Ziedno- 
czone do udaiału w konfe- 
rencji ministrów spraw 7a- 
granicznych czterech mo- 
carstw, to USA złożą takie 
propozycje, które unicmożli- 
wią porozumienie“ (wysoki 
urzędnik Departamentu Stanu 
USA — Byroad). , 

„Mamy tylko jeden cel — 
zabijać Chińczyków!“  (in- 
strukcja gen. Ridgway'a do 
gen. Ferenbaugha;: wg depe- 
szy agencji Associated Press 
z marca 1951 r.). 

„Jeżeli dla utrzymania po- 
koju okaże się rzeczą koniecz- 


Ostatnio listy takie nadesk 
z Sachsen — członkowie Nig 
mieckiego Towarzystwa ^ 
wienia pokojowych stosunków a 
Polską, mieszkańcy Quedlinbe" 
ga, nauczyciele i wychowa” 
z okręgu Stralsund-Land, | 
niowie szkoły Henriette we. 


z FDJ w Markleeberg. 


983 wyremontowane i odpo" 
dające wszelkim wymogom €$ 
tyki i przepisom sanitarm 
izby mieszkalne, zostanie uk 
czona w okresie dwu miesiś 
Niezależnie od tych prac doj 
nany zostanie remont dodatś 


kach mieszkalnych ze środk” 
przeznaczonych na ten cel P 
Ministerstwo Górnictwa. 
górniczego osedla Bedero 

oraz remont 446 budyn 
mieszczących ponad 8000 12 
funduszu gospodarki mies# 
niowej. 


ci Lwa Tołstoja. Przemówie | 
poświęcone wielkiemu pisare | 
wi wygłoszą: Maria Dąbrow*__ 

Roman Karst i Wacław ROB" 
wicz. 


członków amerykańskiej dy 
gacji robotniczej z przedsta 
cielami prasy radzieckiej. m 

Doker John F. Golloref S 
świadczył, że „członkowie dí 
gacji są zdecydowani nie bać 
na wszelkie przeszkody stawić 
przez kierownictwo związtm 
zawodowych w Stanach Zjeć” 
czonych krzewić na wiecach y | 
broszurach i ulotkach praw 
o Związku Radzieckim“. 


, 


0% 


Węgier, Niemieckiej Reput% 
Demokratycznej, Niemiec 
chodnich, Francji, Włoch 
nych krajów. Młodzież de 
sirowała pod hasłami pok 
Po pochodzie, który PF 
około 3 godzin, nastąpiło 
czyste złożenie wieńców u 
pomnika żołnierzy radzieć 
poległych w walkach o wj 
lenie Wiednia. , 


nej, jak wóbec chińskich 369 
ców wojennych. 


Li De.czuan zażądała. aby 


ga potępiła działalność 
kanów w Korei. „| 
roA N 


Przewodniczący Ligi ~. 
stroen (Szwecja) twierdzi chi | 
koby propozycje delegacji! l 
skiej przekraczały kompe” 
Ligi i nie mogły być dysk gató 
ne. W głosowaniu 13 dele 
przeciwko 2 poparło stano 
Sandstroena. 


rze 


że Queuille, hamując normes | 
pracę Zgromadzenia ® „tanih 
stawianiem kwestii zał” zp 

domaga się  jednocześnić yal 
Zgromadzenie nie rozpatf” 

obecnie, rzekomo z P9 
„braku cza:u”*, najaktu 
szych zagadnień, Tak nP: 
danie Queuille'a Zgroma 
odroczyło rozpatrywanie b A 
tu oraz projeztu ustawy 0_gg 

sieniu stref płacy, które 
uderzają w robotników. 
o to, że partie rządzące porch 
wiają się stanąć przed W) ov” | 
mi z „bagażem* nowych i 


ną zrzucenie bomby 
wej, nie będziemy Sie 
hali...“ (z przemówienie 
zydenta USA Trumana) ej 
„Użycic bomby atomo' 
razie wybuchu wojny. 7 
zdaniem mogłoby nastąpić, w 
leżnie od tego czy byłob 
korzystne czy też nie: j 
bym wiedział, że użycie gi 
by atomowej będzie 4% pie” 
korzystne użyłbym JE ję 
zwłocznie* (z przem N 
gen. Eisenhowera). 
„Armia niemiecka 
musi do tego, by walc 
brzegami 
(z wypowiedzi 
w związku z s WE 
przez Stany Zjednoczor pgo 
inią europejską“, kt aly 28 
stanowić mają oddzi 
chodnio-niemieckie). po. PE 
„Jeśli zajdzie potrze 
dziemy agresorami..." (a ist? 
mówienia radiowego mi 
marynarki USA ~ 
hewsa). 
To są ich slowa. * 
dobójców. NiebeśnD 
szaleńcom trzeba nało 
tan bezpieczeństwa: 
zdecydowana walka 
potrafi okiełznać B 
narzucić im pokój! 
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Laureaci Stalinowskich 


Nagród Pokoju (2) 


Poniżej drukujemy dalsze sylwetki laureatów Sta- 
linowskich Nagród Pokoju pióra praf. Jana Dem- 


howskiego członka Komitetu Międzynarodowych Na- 


gród Stalinowskich „Za utrwalanie pokoju między na- 


rodami“. 


Pak Den-ai 


Pak Den-ai jest wybitna oso- 
bistością polityczna Korei Lu- 
dowej oraz jedną z najbardziej 
aktywnych orpanizatorek walki 
© pokój. Urodzona w roku 1907, 
studiowała pedagogikę. a w ro- 
ku 1930 pracowała jako robot- 
nica w Phenjanie Tam właśnie 
roznnczeła swoja działalńość re 
wolucyjna. za którą kolonizato- 
rzy japońscy wtrącili ją do 
wiezienia. Lata wiezienia i prze 
Śladowania polityczne nie zła- 
małv jej bojowego ducha i jej 
wytrwałości w walce o wol- 
ność narodu przeciwko impe- 
rialistom Japonii. 


Po uwolnieniu Korei, Pak 
Den-ai czynnie pracowała nad 
odbudową swojej ojczyzny Na- 
ród koreański wysoko ocenił 
zasługi Pak Den-ai, wybierając 
ją na posła do parlamentu. w 
którym zajmuje stanowisko 
członka prezydium, 

Pak Den-ai położyła duże za- 
sługi w organizacji narodowego 
frontu organizacji patriotycz - 
nych, walczącego o pokojowe 
zjednoczenie kraju. Pak Den-ai 
Prowadzi intensywna pracę pro 
Pavandowaą wśród kobiet Korei. 
W roku 1945 nod isj rrzewod - 
nictwem powstał Demokratycz- 
Ny Związek Kobiet  Koreań- 
Ski:h, liczący ponad 1.500.000 
Człenkiń na samej tylko półno- 
€y kraju i który w roku 1946 
Przyłączył się do ŚDFKE. 

Pak Den-ai wykonała olbrzy- 
Mmią pracę powołania do życia 
icznyych lokalnych komitetów 
obreny pokoju. 98 proc. kobiet 
koreańskich podpisało Apel 
Sztokholmski. Na Kongresie 
Warszawskim Pan Den-ai zosta 
łą powołana na członka Świa - 
towej Rady Pokoju. Swoją nic- 
Ugięta wałką przyczynia się ona 
W wysokim stopniu do umoc- 
AE światowego ruchu poko- 

u. 


Uczestnicy Kongresu War- 
szawskiego dobrze pamiętają 
niezwykły entuzjazm  olbrzy - 
miego audytorium po płomien - 


| sobistość 


nvm przemówieniu Pak Den-ai. 
Tak żywiołowej manifestacji 
nie widzieliśmy na kongresach 
i konferencjach pokojowych, a 
sila przekonania mówczyni a 
słuszności bronionej sprawy. jej 
głębokie zrozumienie faktu. że 
narody wspólnym wysiłkiem po 
winny wywalczyć pokój świata. 
wszystko to wysuwa Pak Den- 
ai na czoło osób godnych przy- 
znania Nagrody Pokoju. 


Arthur Moulton 


Arthur Moulton, 
Stanów  Zjednoczo- 
nych. należy do aktywnych i 
zdecydowanych kombatantów o 
pokój powszechny. Dawniej bi- 
skup Stanu Utah. Moulton po- 
dał się do dymisji i poświęcił 
się całkowicie szlachetnej wal- 
ce o pokój. W roku 1949 Moul- 
ton został wybrany na członka 
zarządu Towarzystwa Przyjaźni 
Amerykańsko Radzieckiej, 
gdzie wykazał żywą działal- 
ność. W trakcie kampanii 
pokojowej, przeprowadzonej 
przez Towarzystwo w roku 
1946, Moulton kilkakrotnie pod 
pisywał petycje, skierowane do 
prezydenta Stanów Zjednoczo - 


nych przez duchowieństwo ame | 


rykańskie. wzywając do rozpo- 
częcia dwustronnych rokowań 
o pokojowe uregulowanie sto- 
sunków amerykańsko - radzieć 
kich. W marcu 1949 r. Moulton 


uczestniczył w Kongresie Inte- 


łektualistów w Ameryce. 


Na Kongresie Paryskim Mo- 
ulton został wybrany na człon- 


ka Stałego Komitetu, na Kon- | 


gresie Warszawskim stał się 
członkiem Światowej Rady Po- 
koju. Nie zważając na swój po- 
ważny wiek (79 lat) Moulton 


| prowadzi działalność propagan 
| dową, a w kilku stanach Ame- 
ryki sam organizował zbiórkę | 


podpisów pod Apclem  Sztok - 
holmskim. W końcu 1950 r. 


Moulton stworzył nową postę- | 


pową organizację, która walczy 
o Uznanie przez ONZ praw 
Chińskiej Republiki Ludowej. 
Podpisał wiele deklaracji, pro- 


wybitną o- | 


testujących przeciwko agresji 
amerykańskiej w Korei i prze- 
ciwko użyciu bomby atomowej. 
Moulton jako jeden z  pies- 
wszych podpisał petycję do rzą 
jdu, wzywającą do anulowania 
antyposteępowej ustawy Mce Car- 
rana i do poniechania represji 
w stosunku do obrońców po- 
koju. Moulton jest poważną po- 
stacią w walce o pokój, a jego 
| konsekwencja działania wyni- 
ka z glebokiego, szlachetnego 
| przekonania o słuszności idei 
powszechnego pokoju. 


Heriberto Jara 


Heriberto Jara, urodzony w 
roku 1879 w rodzinie 
skiej w Orisobi (Meksyk) jest 
o pokój. 

W tatach 1941 — 1946 Jara 
| był ministrem marynarki, jed - 
nak w roku 1946 podał się do 
dymisji. Nie zajmując żadnego 
stanowiska urzędowego i nie 
należąc do żadnej partii polity- 
cznej, Jara poświecił sie całko- 
wicie sprawie obrony pokoju. 

W roku 1948 brał czynny u- 
„dział w przygotowaniach do 
Kongresu Pokoju Ameryki Ła- 
,cińskiej. Od roku 1949 jest wi- 
ceprzewodniczącym Narodowe- 
go Meksykańskiego 
Obrońców Pokoju, prowadząc 
praktycznie wszystkie jego spra 
wy. Jest też Jara członkiem 
| Światowej Rady Pokoju. Ucze- 
jstnik Sesji Sztokholmskiej, Ja- 
|ra przeprowadził w swoim kra 
ju intensywną kampanię zbie- 
rania podpisów pod Apclem 
| Sztokholmskim. 

Jara jest gorącym patriotą, 
dzielnie walczącym o niczależ- 
ność narodową Meksyku. Czło- 
wiek o bojowym temperamen - 
cie, walczy dara nieustannie 
przeciwko podżegaczom wojen- 
nym, którzy dążą do wciągnię - 
cia narodów do wojny przeciw- 
ko Związkowi Radzieckiemu i 
krajom demokracji ludowej. 
Jara jest szlachetną osobistoś -= 
cią, godnie reprezentującą sta- 
rą kulturę kraju, z którego po- 
| chodzi. 


Warszawiacy kochają dobrą książkę 


Z hkiermaszu książki w stolicy 


à Na kiermaszu książki w Al. 
Staliną prawdziwy «run 
SIążki rozpoczął się zaraz po 
zakończeniu wyścigu kolarskie- 
go, Urządzonego na ulicach War- 
Szawy przez ZS „Gwardia“, Cu- 
dzie oblegli dosłownie stoiska 
1 kioski z książkami. 
j Autorzy i artyści 
r . . . O . 
podpisują książki 
Szczególnie oblegane były 
stoiska przy których znani auto- 


Tzy i aktorzy rozdawali swe 
autografy. 
Oto stoisko nr 22. Danuta 


Szaflarska i Aleksandra Śląska 
Nie mogą po prostu nadążyć z 
Podpisywaniem książek. 

Nieco dalej widzimy Stefanię 
Grodzieńską przy podobnej pra- 
cy. Jest również Marian Bran- 
dys, Jerzy Pytlakowski i wielu 
innych znanych pisarzy, 

okół kiosku z wydawni- 
ctwami dla najmłodszych—-gro- 
Mady dzieci. Nic dziwnego. Ich 
O bowiem ulubiony pisarz, Jan 
„Tzechwa, wpisuje się do ksią- 
zek, Oto właśnie maleńka Bo- 
na Wesołowska podaje Brzech- 
Wie książkę „Tańcowała igła z 
nitka“, 
k O tym, żeby docisnąć się do 
Stóregokolwiek ze stoisk loterii 
SSiążkowej trudno jest napraw- 
dę marzyć. Są one dosłownie 
oblegane przez setki osób. 
= 


Młoda ZMP-ówka Pysiewicz, 


na | obsługująca kiosk z wydawni- 


ctwami literatury marksistow- 
skiej nie może nadążyć z obsłu- 
gą klientów. 

— Do godziny drugiej sprze- 
dałam przeszło 100 książek. Naj- 
więcej Historii WKP(b), dzieł 
Lenina i Stalina. 

— Sprzedaliśmy przeszło 120 


książek z dziedziny planowania: 


— mówi sprzedawca z kiosku 
Polskich Wydawnictw Gospo- 
darczych. 


— Sprzedaliśmy prawie 200 
dzieł literatury radzićckiej 
mówi inny sprzedawca. 

I to samo powtarza się przy 
każdym prawie z 90 stoisk. 


„Cyrk Trumanillo" 
i żywa gazeta 


Salwami śmiechu powitany 
został znany Już warszawiakom 
Cyrk Trumanillo. Gdy przeszły 
kukły podżegaczy wojennych 
Trumanów, Churchillów i Schu- 
macherów, rozpoczęły się wy- 
stępy artystów w ramach zorga- 


nizowanej przez redakcję ,Ży-. 


cia Warszawy“ i Polskie Radio 
żywej gazetki. : 

Ci, którzy już zakupili lub 
wygrali książki, mogli posłu- 
chać felietonów Grodzieńskiej i 
Wiecha. Melodie ludowe, pieśni 
polskie i radzieckie przeplatane 


Demaskować wrogą plotkę 
i spekułanckie zakusy 


w ciągu ostatnich dni wrogie 
agentury usilnie rozpuszczają 
Pogłoski o niedostatecznym zao- 
Datrzeniu sieci handlowej w nie 
tórę produkty pierwszej potrze 
Y. Celem tej dywersyjnej ak- 
Sli jest sianie niepokoju i za- 

Ocanie sytuacji na rynku. 
Znajdują się naiwni, którzy 
dają wiarę takim plotkom, roz- 
POWszechnianym przed sklepami 
i Na targowiskach. Ci naiwni lu 
zie starają się nabywać taki 
inny artykuł w ilości prze- 
A zającej ich rzeczywiste bie- 
ace zapotrzebowanie, co powo 
ule kolejki i utrudnia naby- 

anie towaru przez ludność. 
ka oia na tym spekulanci, 
e z zawodowym sprytem i 
€lętnością ustawiają się 
A w kolejkach, tłocza się 
e ladach sklepowych, a po- 
na Sprzedają nabyte bye 
w: 3 Czarnym rynku, np. jako 

„mięso z prowincji". 
kr więc wskutek łatwowier 
(© ludzkiej. płotka puszcza- 
` W ruch przez wrogie agentu 
Utrudnia ludności nabywa- 
Niektórych artykułów. zą- 
nyc. Pracę sieci handlowej. a 
OG PiE z tego spekulant 
ci, kia plotki padaja nie tylko 
śe Ərvm utrudnia ona nabv- 
„ le określonego towaru. ale 
ne Sai którzy robią nadmier- 
cjam; „5-7 takimi machina- 
elme o OSich i spekulanckich 
a Sntów spotykamy się nie 
z. Za każdym ra- 


Krac 


ie 


kłóc 
z 


ierwszy ra 


zem ludność przekonywała się, 
że plotki były wyssane z palca, 
że zaopatrzenie rynku utrzyma- 
ło się na tym samym poziomie, 
że po przejściowym zakłóceniu, 
spowodowanym naciskiem plo - 
tek i spekulacji następował po- 
wrót do normalnego zapotrzebo 
wania na dany artykuł. Jeśli 
zaś tu i ówdzie przejściowe tru- 
dności wynikały z błędów apa- 
ratu handlowego, to szybko hy- 
ły one naprawiane. Pochopni 
nabywcy zwiększonej iłości to- 
warów w rezultacie żałowali 
każdorazowo tego, że dali się 
nabrać plotce. Wydali bowiem 
pieniądze na nadmierne zaku- 
py, a potem brakło im środków 
na normalne wydatki gospodar 
stwa domowego. 

Zaopatrzenie rynku odbywa 
się planowo gospodarka nasza 
ma dostateczne zasoby. by za- 
pewnić regularne zaopatrzenie. 
Trzeba, by ci, którzy.i teraz ule 
gają plotkom, pamiętali o tym. 
Trzeba ich uodpornić na plotkę. 
Szczególnie ważne jest wyjaś- 
nienie tej sprawy kobietom. za- 
równo pracującym zaw.dowo 
jak i gospodyniom. Płotce roz- 
siewanej przez wrogie agentury 
wykorzystywanej przez speku- 
ła”'ów powinni wydać walkę w 
pierwszym rzędzie członkowie 
partii i agitatorzy. Mamy dość 
środków i sił, by ukrócić plot- 
kę i spekulanckie zakusy, by 
odeprzeć wrogie próby  siania 
niepokoju na rynku, 


konferansjerką były żywo dkla- 
skiwane przez zgromadzonych. 


Kiermasz na Woli 


Na Woli największym powo- 
dzeniem cieszyły się stoiska z 
dziełami klasyków literatury 
polskiej, dziełami klasyków 
marksizmu oraz stoisko z bro- 
szurami na temat ruchu obroń- 


ców pokoju. 
Obsługa, stoiska z dziełami 
klasyków literatury polskiej 


dwa razy w ciągu dnia pobie- 
jrała książki z magazynu. Naj- 


„.szewskiego, Prusa i Orzeszko- 
wej. 

W stoisku z dziełami klasy- 
'ków marksizmu najwięcej sprze 
'dano biblioteczek ekonomicz- 
inych oraz życiorysów Lenina 1 
"Stalina. 

W stoisku z broszurami na te- 
"mat ruchu obrońców pokoju 
"najwiecej kupowano broszury: 
„Głosujemy za pokojem“ i „Wy- 
walczymy pokój“. 

Najmłodsi zaciągali swych o- 
'piekunów pod stoisko Klubu 
:Mieędzynarodowej Książki i Pra- 
sy, aby zakupić pieknie ilustro- 
wane, barwne książeczki ze zna- 
nymi utworami jak „Telefon“, 
itp. 

Około godziny 19 rozpoczęła 
się na Woli zabawa taneczna. 


Na rynku Mariensztackim 


I na Mariensztacie tańczono o 
tej porze ochoczo. W żwawych 
polkach i oberkach  tanczący 
wznosili do góry zakupione na 
kiermaszu książki. Wiele osób 
wznosiło do góry drukowaną w 
punktach kiermaszowych przez 
wydawnietwo MON na małej 
maszynie rotacyjnei jednodniów 
kę „Pokój* i otrzymywane w 
stoiskach przy zakupie książek 
kartki z wydrukowanym manı- 
festem Polskiego Komitetu O- 
brońców Pokoju oraz Apelem 
Światowej Rady Pokoju. | 

Na Mariensztacie, najwięk- 
szym powodzeniem w ciągu dnia 


|| 


| cieszyło się stoisko z dziełami 
Mickiewicza, Słowackiego i 
Sienkiewicza. 

= 


Do późnych godzin można by- 
ło spotkać na ulicach Warszawy 
dziesiątki osób, które wracały z 
| kiermaszu. A poznać je było 
łatwo, bo niosły one ze sobą 
nieraz po kilkanaście książek. 
Warszawiacy kochają dobrą 
książkę. (is) 


Komunikat 


Szkoły Partyjnej 
przy Kl PZPR 


Podaje się do wiadomości 
wolnym słuchaczom I roku, ve 
w dniu 22 maja br. o godz 
15—19 odbędą się egzaminy z 
materializmu dialęktycznego. 

Egzamin z materializmu hi- 
storycznego dla wolnych słu - 
chaczy H roku odbędzie się w 
dniu 21 maja o godz. 15—18. 

Ostatnie repetytorium dla TI 
roku z materializmu historycz - 
nego odbędzie się w dniu 76 
maja o godz. 16. 


indiań - | 


bardzo aktywnym bojownikiem | 


Komitetu | | 
| tego roku utworzeniem Krajo-` 


więcej kupowano książek Kra- | | 


Gdy powstawała Kościuszkowska Dywizja 


O, dajcie karabin! 
zmierza 


Do strzału ręka, krew uderza | 


Do skroni t sercu pierś za 
wąska... 


..Proszę przyjąć mnie 


Narodowego polskiego wojska! 


| Tak śpiewał poeta, a wkrótce 
już żołnierz I Polskiej Dywizji 
w ZSRR — Lucjan Szenwald i 
te same uczucia wzbierały w 
sercach niezliczonych patriotów 
|w okupowanym kraju i na emi- 
| gracji. 


Był maj 1943 roku. Przełom 
w wielkiej wojnie z faszyzmem 
był dokonany. Sława Stalingra- 
du szła od trzech miesięcy świa 
jtem umacniając serca, zapala- 
|ląc zwycięski błysk nawet w o- 


prowadzonych na śmierć. 


Był maj 1943 roku. W kraju 
wzmagał się dziki, zupełnie już 
odczłowieczcny terror okupan- 
ta. ale rosła też aktywność mas 
ludowych w kraju. Od ponad 
roku działał już trzon ideowo- 
organizacyjny polskiej klasy 
robotniczej Polska Partia 
Robotnicza. Powołana przez nią 
do życia Gwardia Ludowa to- 
czyła już poważne boje z oku- 
pantem. Klasa robotnicza prze- 
i chodziła do ofensywy, uwień- 
czonej politycznie z końcem 


wej Rady Narodowej pod prze- 
wodnictwem tow. Bieruta. 


* 


Krajowa Rada Narodowa by- 
ła reprezentacją frontu narodo- 
'wego do walki z hitleryzmem 
— wspólnego frontu narodu pol 
skiego poč przewodem klasy ro- 
'botniczej i jej partii. Front ten 
|powstawał w ostrej walce kla- 


W tym samym bowiem czasie 
dokonywała reakcja sanacyjno- 
endecka przy pomocy swej a- 
gentury wuerenowskiej i peese- 
lowskiej kurczowych prób ura- 
towania władzy burżuazji w 
Polsce po wojnie. Rząd emigra- 
cyjny w Londynie i jego dele- 
| gatura r kraju nie przebierały 
w środkach, sięgając do najo- 
|hydniejszej dywersji i prowo- 
kacji, do mordów w współpracy 


czach jeńców i ofiar hitleryzmu | 


sowej ze zdradziecką burżuazją. | 


Sama się|z hitlerowskim wywiadem i z 


gestapo. 

Trzeba było demaskować zdra- 
,dziecką grę burżuazji i trzeba 
| było działać. Droga polskich ko- 


za: munistów była jasna. Wskazy- 
żołnierza wała ją jeszcze w 1935 roku re- 
'zolucja IV Plenum KC KPP} 


„My komuniści, stoi- 


głosząca: 
my 
ści narodu polskiego, uznanej 
bez zastrzeżeń ‘przez Wielka Re- 
| wolucje Październikowa, która 
obalila imperializm rosyiski — 


My, komuniści, jesteśmy głębo- 


ju.. łączymy nierozerwalnie 
sprawę niepodległości z wolnoś 
cią narodu polskiego, ze zniesie 
niem jarzma faszystowskiego i 
z wyzwoleniem narodów ujarz- 
| mionych przez imperializm pol- 
skij: 


= 

Nasza walka narodowo - wy- 
zwoleńcza w warunkach wojny 
z hitlervzmem, splatając się z 
rewolucyjną walką przeciwko 
w asnej zdradzieckiej burżuazji, 
| musiała stworzyć i tworzyła w 
|walce z burżuazją i z okupan- 
ten formy szerokiego frontu 
| na odowego pod przewodem kla 
sy robotniczej, a przede wszyst 


z Wielką Wojną Narodową 
Związku Radzieckiego. 
„wróćmy uwagę na fakt ma- 
'mienny i głęboko krzepiący — 
na jednolitość w ocenie wyda- 
|rzeń i jednolitość czynu pol- 
|skich komunistów - patriotów, 


|chociaż znaleźli się oni po dwu į 


|stronach płonącej linii frontu. 
(Zarówno w kraju jak i na emi- 
gracji w ZSRR kształtowała się 
jedna i ta sama platforma wal- 
ki. Była nią idea 
walki narodu polskiego z wal- 
ka bohaterskich 
ZSRR—jedyną siłą, która niosła 
narodom ujarzmionym wy- 
zwolenie spod hitlerowskiej o- 
kupacji. 

7 wściekłością rzuciła się na 
bojowników tej ideologii, na 
przodującą partię klasy robot - 
niczej i jej zbrojne organizacje 
polska ourżuazja i jej agentury 
wuerenowsko peeselowskie. 
Ich dzikie ujadanie szło na wy- 


na stanowisku niepodległo- 


powiązania | 


narodów , 


D. J. Płoński 


ścigi z propaganda goebbelsow- 
ską, h „czynna“ postawa pole- 
gała na wydawaniu w ręce ge- 
stapo lub bezpośrednim „likwi- 


dowaniu'* działaczy PPRizwyk-| 
patriotów. į 


łych. szeregowych 
stórzy nie pojmowali „londyvń- 
skiej“ polityki „stania z bro- 
nią u nogi“, gdy hitlerowski 
wróg niszczy naród. „O, dajcie 


|karabin'* — wołała patriotyczna 


| głównego ciemiężyciela Polski. | 


młodzież. .Prowadzimy walkę 
ograniczana — odpowiadał 
i „Londyn“. Reakcja polska po- 


ko przywiązani do swego kra -i 


| 


pełniła akt wiarołomny i zdra- 
dziecki, wycofując armię An- 
dersa 7 ZSRR w przeddzień 
przełomowego zwycięstwa Ar- 
mii Radzieckiej. Była to zdrada 
podwójna: zarówno wobec so- 


'jusznika radzieckiego, który w 


| 


z ; | rozwój 
kim zlewala się w jeden nurt 


najtrudniejszych warunkach wy 


maksimum dobrej woli i przy- 
jażni -jak przede wszystkim 
zdrada wobec narodu polskie- 
go. Haniebna rejterada Ander- 
sa udowodniła jeszcze raz, że 


i klasy posiadające nie są zdolne 


do reprezentowania interesów 


| narodu, że stanowią zdradziec- 


ką, antynarodową siłę hamującą 
i przyszłość narodu, 
sprzęzgającą swoje klasowe inte- 
resy z najbardziej nienawistny- 
mi i wrogimi narodowi siłami 
faszyzmu, rcakcji i wojny. 


* 


Gdy burżuazja zdemaskowała 


się sama, wycofując podlegle jej | 


wojsko z ZSRR, przekształcając 
placówki dyplomatyczne rządu 
„londyńskiego“ na terenie ZSRR 
w ośrodki szpicgostwa i dywer- 
sji antyradzieckiej, powstał na 
wiosnę w r. 1943 z inicjatywy 
polskich komunistów w ZSRR 
z towarzyszami Wandą Wasi- 
lewską i 


triotów Polskich. 
ideowa ZPP opierała się na ide- 
ologii szerokiego frontu narodo- 
wego pod przewodem klasy ro- 
botniczej w oparciu o pomoc 


Związku Radzieckiego, jedynej” 


siły zdolnej do rozbicia impe- 


rializmu hitlerowskiego, bezin- | 
teresownej i przyjaznej wobec | 


Żołnierska przysięga Kościuszkowców 


Warszawa przygotowuje się 
do Narodowego Plebiscytu Pokoju 


Zebrania i wiece we wszystkich dzielnicach 


Począwszy od poniedziałku, 14 bm. tysiączne rzesze agita- 


rodowego Plebiscytu Pokoju. 


|dze Centralncj 


Pięknie udekorowana salę tea- 
|tralną zakladów im. 22 Lipca 
| wypełnili mieszkańcy dzielnicy 
Grochów. Licznie przybyła mło- 


dzież. Wicle matek i ojców 
przyszło z małymi dziećmi. 
Obok przedstawicieli najmłod- 


szego pokolenia widać było siwe 
włosy staruszek. y 

Referat o Narodowym Plebi- 
scycie Pokoju wygłosił ob. Prze- 
włocki. Ilekroć padało w refe- 


racie nazwisko Chorążego Obo- | 


zu Pokoju Józefa Stalina — 
zrywały się na sali burzliwe 
oklaski. Zebrani skandowali: 
„Stalin — Pokój — Bierut". 

Po referacie mieszkańcy Gro- 
chowa zamanifestowali swą nie- 
ugiętą wolę walki o pokój, po- 
tężną owacją na cześć świato- 
wego obozu pokoju i jego przy- 
wódców. 

Na Pradze w skupieniu i z 
uwagą słuchali zebrani refera- 
tu wygłoszonego przez członka 
prezydium St. RN tow. Pacho. 

— Warszawiacy nie chcą wo] 
ny — mówił prelegnt. — Wie- 
my jak wielkim nieszczęściem 
i przekleństwem jest wojna. 
Ludzie całego świata mogą się 
o tym przekonać widząc nasze 
miasto. W naszym mieście mo- 
gą także przekonać się jak wie- 


torów pokoju wręczać będą mieszkańcom stolicy karty Na- 


lle można zrobić w czasie po- 


jkoju w państwie budującym 
socjalizm, 
Zebrani na sali mieszkańcy 


Pragi długo skandują: Pokój — 
|Stalin — Bierut. Do ich głosów 
dołączają się głosy dzieci, kto- 
re mocno, z siłą na jaką ich tyl- 
ko stać powtarzają za rodzica- 
mi słowo: pokój i rytmicznie 
klaszczą w drobne dłonie. 

Przed rozpoczęciem części ar- 
tystycznej wszyscy mówią 0 


Pokoju. 
Uczennica 8 kl. szkoły lice- 


dumą mówi: „W naszej szkole 
trwają przygolowania do Naro- 


| dowego 


Plebiscytu Pokoju. 
Dziewczęta ze starszych klas 
starają się, aby dzień Plebiscy- 
tu wypadł u nas jak najbardziej 
uroczyście. 

Stara kobieta której jeden 
syn zginął w czasie ostatniej 
wojny a drugi uczy się obecnie. 
mówi: „Niech choć ten będzie 
szczęśliwy. Dla nich musimy 
wywalczyć pokój. Dla ich szczę 
ścia złożę swój podpis pod Ape- 
lem Światowej Rady Pokoju*. 

W teatrze Narodowym zebrali 
się mieszkańcy dzielnicy Sta- 
rówka, 


alnej przy ul. Kawęczyńskiej z | 


| 


przygotowaniach do, Plebiscytu ; 


i zadaniach Narodowego Plebi- 


scytu Pokoju wygłosił ob. Ste-. 
| fan Surzycki ze Stołecznego Ko- í 


k A A r | mitetu Obrońców Pokoju. 
W przededniu tego wydarzenia, które zapoczątkuje wła- 


Ściwą kampanię plebiscytową, społeczeństwo stolicy na zgro- | 
madzeniach w wielu punktach miasta, m. in. na Woli, Starów- 
| ce, Mokotowie, Bródnie, Żoliborzu, Grochowie, Ochocie i Pra- 
zamaniiestowało swe gorące poparcie dla 
| Apelu Światowej Rady Pokoju i z oburzeniem napiętnowało 
i poiępiło knowania anglo-amerykańskich podżegaczy świata. 
W skupieniu wysłuchano odczytów. które naświetliły obceną 
sytuację międzynarodową, wyjaśniając zebranym zbrodniczą 
| rołę i dążenia anglo-amerykańskiej finansjery oraz znaczenie 
Narodowego Plebiscytu Pokoju. 


Prelekcja była 
entuzjastycznymi okrzykami na 


|cześć Chorążego Obozu Pokoju 


Józefa Stalina oraz na cześć 
Światowej Rady Pokoju i mię- 


|dzynarodowej jedności w wal- 


ce o pokój. (m) 


Z taką siłą imperialiści 
będą musieli się liczyć 


Zebranie mieszkańców dziel- 


nicy Mokotów odbyło się w ki- 


|nie „Moskwa“, Po zagajeniu ze- 


brania przez Ycktora SGGW 


Ju wvgłosił ob. Grzywicki. 

Słuchacze z uwaga 
wali słowa mówcy. Gorace okla 
ski po referacie świadczyły. że 
zebrani zrozumieli końcowe slo 
wa mówcy. że każdy nasz pod- 
bis -w Plebiscycie Pokoiu musi 
być połączony z mocna świado- 
mością i rieugiętą wolą walki 
o pokój. 

Korzystając z chwili przerwy 
przed częścią artystyczną roz- 
mawiamy z kilkoma aktywi - 
stami pokoju. 

Teodozja Janisławska ma du- 
żo pracy w domu. Jednak — jak 
twierdzi — dla swej działalności 
przedplebiscytowej znajduje za- 
wsze czas. Jest agitatorem poko 
ju, wyróżniła się w kolportowa 
niu broszury „Pokój zwycięży” 
, Praca agitacvjna jest tvm przy 
ijemniejsza — mówi — że spoty- 
kam sie z pełnvm zrozumieniem. 
Zdarzają się ludzie nieraz. nie 
wierzący w skuteczność swego 
podpisu. Ale gdy im tłumacze. 
że takich podpisów beda setki 
milionów. rozumieją oni. że z 
taką siłą imperialiści beda mu- 


Prelekcję o znaczeniu | sieli sie liczyć. 


| e > i 
| kazał wobec Polaków i Polski | 


Alfredem  Lam-| 
pem, na czele Związek Pa- | 
Deklaracja | 


przerywana, 


i prof. dr Kleszczyckiego referat | 
o Narodowym Plebiscvcie Poko- , 


przyjmo- i 


narodów walczących o swoją | Dywizja im. Tadeusza Kościte 
niepodległość i suwerenność. szki stała sie kolebką ludowe= 
|„Zwiqzek Patriotów Polskich — go Wojska Polskiego, które po= 
| głosiła Deklaracja ZPP — pra- wstało w 1944 f. z połączenia 
gnie dopiąć tego, by w stosun- „sił zbrojnych sformowanych w 


| kach miedzy Polską a ZSRR za- 
panowała przyjaźń i bojowa 
współpraca podczas wojny, naj 
| ściślejsze współdziałanie ; trwa 


ły sojusz po wojnie... Za pierw-- 


sze, naczelne zadanie, jakie stoi 
przed naszym narodem, uważa- 
my  rozbtcie wrom, 
czwarty rok panoszy się na gru- 
zach naszych miast, na popie- 
liszkach naszych usi.. Poprzez 


wojskowej w ZSRR, poprzez? 


woną w wojnie z Niemcami — 
ZPP zmierza do tego. by umoc- 
nić już istniejące więzy sym- 


patii między narodem polskim . 


i narodami Związku Radziec- 


trwałenia na przyszłość". 


Towarzysz Stalin w odpowie- 
dzi pisał 17 czerwca 1943 r.: 


Dziękuję Wam za to, 
się tak ciepło i przyjaźnie zwró- 
cili do Rzqdu Radzieckiego. 


Gorąco pozdrauńam Was i 
Zwiazek Patriatów. Polskich w 
ZSRR, który rozpaczał skutecz- 
ina pracę nad zespoleniem swo- 
lich sił i umocniegiem przyjaźni 


rodami Związku Radzieckiego. 


Możecie być pewni, że Zwią- 
zck Radziecki uczyni wszystko, 
co jest w jego mocy, aby priy- 
spieszyć klęskę naszego wspól- 
nego wroga hitlerowskich 
Niemiec, umocnić: przyjaźń pol- 
sko - radziecką i wszelkimi 
| srodkami przyczynić się do od- 
budowania silnej i niepodległej 
Polski. 


Rozpoczęła się nowa karta 
|w dziejach naszego narodu. Na- 


| ród polski pod przewodem kłasy 
robotniczej zrywał raz na zaw- 
sze z przeklętą zdradziecką, zna 
czoną  straszliwymi klęskami 
drogą, jaką prowadziła nas bur- 
żuazja. 


7 


= 


Polska ludu pracującego u- 
|zyskała siłę zbrojną służącą lu- 
dowi, związaną z ludem. W 
| dniu 9 maja 1943 roku ogłoszo- 
szony został komunikat Rządu 


który l 


ujormowanie polskiej jednostki. 


| braterstwo broni z Armią Czer-, 


kiego i przyczynić się do ich u- 


żeście | 


między narodem polskim i na- 


ZSRR z siłami Gwardii Ludn- 
wej. a następnie Armii Ludowej, 
powstałych w kraju. Organiza- 
torami tego pierwszego w na- 
szych dziejach wojska ludu pol- 
skiego byli polscy komuniści. 
To eni, starzy działacze KPP, 
twórcy Polskiej Partii Robotni= 
czej i Związku Patriotów Pol- 
skich tchneli w to wojsko wy- 
zwoleńcze ideałv polskiej kła- 
sy robotniczej. To oni pogłębili 
w nim umiłowanie Ojczvzn., 
powiązane z uczuciem serdecz- 
nej przyjażni i solidarności 
dla wszystkich narodów wal- 
czących o wolność. To oni wre- 
szcie wychowali ludowe Woi- 
sko Polskie w braterstwie broni 
i idei z przodującą siłą ludz- 
kości, z bohaterskim. torującym 
| ludzkości droge do przyszłości 
; i pokoju — Związkiem Radziec- 
kim. 

„Proszę przyjąć mnie za żoł « 
nierza narodowego polskiego 
wojska“ — śpiewał poeta. Kto 
miał szczęście uczestniczyć w 
tworzeniu zrębów tego ukocha- 
; nego przez naród Wojska Pol- 
"skiego skupiającego w s0- 
bie najpfękniejsze tradycje 
stuletniej walki naszego na- 
,rodu 6 wolność — ten uczył 
się prawd najbardziej podsta- 
,wowych i dziś oczywistych dla 
rozkwitającego nafodu polskie- 
go. skupionego wokół swej przo 
,dującej klasy i Partii we wspól- 


nym froncie walki o pokój i 

i realizacie naszych dumnych 

planów gospodarczych. 
Chwalebny szlak bojowy T 


, Dywizji od Lenino po Berlin i 
Łabę, wielka praca ideologicz- 
na, której dokonali jej organi- 
zatorzy i jej pierwsi oficerowie 
polityczni, to życiodajne żródło 
| wspaniałych tradycji ludowego 
Wojska Polskiego. Nasza Partia, 
,buduiąc wojsko ludu polskie- 
| 80. wychowuje je na niewzru- 
,szonych zasadach. stanowiących 
| fundament siły naszego rozkwi-= 
| tającego narodu. przeistaczają= 
l cego się w naród socjalistyczny. 
| Żołnierz polski kocha swą lu- 
dową Ojczyznę. stoi wiernie na 
| straży władzy ludowej, bierze 


Radzieckiego o zgodzie na utwo | przykład i wzór z niczwyciężo= 
rzenie polskiej dywizji w ZSRR | nej armii wyzwolenia i przyjaż- 
na wniosek ZPP. Otrzymała ona ni narodów, 
nazwę Tadeusza Kościuszki. Już | strażniczki 

14 maja przybyła do histo- | Armii Radzieckiei. 
rycznego obozu w Sielcach nad | 


z bohaterskiej 
pokoju świata — 


Takie sa kościuszkowskie tra= 


Oką pierwsza grupa Kościusz- ;dycje naszego Wojska Polskie- 


kowców. 


go. 


TEATRY 


TEATR POLSKI (Karasia 2) 
poniedziałek 14.5 i wtorek 15.5 
„Sprytna Wdówka' godz. 19. y 

TEATR KAMERALNY (Foksal 16) 
— Poniedziałek 14.5 i wtorek 15.5 — 
„Grzech' — godz. 


ny — wtorek 15.5 — „Jak wam się 
podoba“ — godz. 19. 

TEATR NOWY (Puławska 19) 
poniedziałek 14,5 j wtorek 15.5 


„Damy 1 Huzary* — godz. 19. 
TEATR POWSZECHNY (Zamoj - 
skiego 20) — poniedziałek 14.5 — 
„Moralność Pani Dulskiej“ — godz. 
19 — wtorek 15.5 — „Pan Geldhab* 
— godz. 19. 


TEATR SYRZNA (Litewska 3) 
poniedziałek 14.5 i wtorek 15.5 
„Planie Dobrodzieju* — godz, 19.15. 

TEATR DOMU WOJSKA POL- 
SKIEGO (Królewska 13) — ponte- 
działek 14.5 — nieczynny — wtorek 
115.5 „Ludzie dobrej woli“ 
| godz. 19. 

TEATR WSPÓŁCZESNY (Moko- 
towska 13) poniedziałex 14,5 
„Wieczór trzech króli“ — godz. 
— wtorek 15.5 — nieczynny. 
LUDOWY TEATR MUZYCZNY 
(Szwedzka 2-4) — poniedziałek 14.5 
— nieczynny — wtorek 15.5 — „Zie- 
lony „Gil“ — godz. 19. 

TEATR NOWEJ 
r(Marszałkowska 8) poniedziatek 
14.5 — nieczynny — wtorek 15.5 — 
„Opowieść o Chopinie* — godz. 

TEATR DZIECI ..GNOM' (Szwcdz- 


19 


luszka'' — godz. 12 — wtorek 15.5 — 
nieczynny. 

PAŃSTWOWA OPERA I FILHAR- 
MONIA (Nowogrodzka 49) — ponie- 


dziatek 14.5 — „Straszny Dwór“ — 
godz. 19 — wtorek 155 — „Pan 
Twardowski“ — godz. 13. 

L 


CYRK NR 3 (Marszałkowska róg 
Rutkowskiega) początek przed - 
stawień cadziennie o godz. 
w niedziele i święta o godz. 15.30 i 


19.30, 
KINA 


MOSKWA (Puławska 
niedziałek 145 i 
„Musorgski“ 
godz. 16.10, 18.45. 21. 

PRAHA (Jagiellońska 24-26) 
pon:edziałek 14.5 i wtorek 15.5 
„Przyjda nowi bojownicy" — prod 
CSR — godz. 16. 18 20. 

PALLADIUM (Kniewskiego m) 
pboniedziatek 14.5 i wtorek 15.5 
„Przyjda nowi borownicy'* — prod 
CSR — godz. 17, 18. 21. 

ATLANTIC (Rutkowskiego 33) 
ponieriziałek 145 i wtorek 15.5 
«Za cene zycia" prod angiel - 
Ska — godz. 16.30. 18.45, 21. 

STOLICA (Narhutta) ponie - 
działek 14.5 i wtorek 15.3 — .Uciecz 
ka z niewoli“ — prod. bułgarska — 
godz. 18. 18 20. 

OCHOTA (Grólecka 65) — ponie- 
działek 14.5 i wforen 15.5 — „Zapo- 
ra“ — prod. CSR godz. 16. 18. 
20: 

w—Zz (Al Świerczewskiego) 
poniedziałek 14.5 1 wtorek 15.5 
„Musorgski — prod. radziecka 
godz. 16.350. 18.45, 21. 

1 MAJ (Podskarbińska M — 
niedziałek ]45 i wtorek J55 
„Antoni i Antonina" — prod. fran- 
cuska — godz. 17. 19 21. 

SYRENA Inżynierska 2) — 
niedziałek 145 i wtorek 155 — „Dr 
Kovarz operuje“ — prod. CSR 
godz. 17. 18. 21. 

TĘCZA (Suzina 4) — poniedziałek 
1.5 i wtorek 15.5 „Warszawska 
premiera“ — prod. polska — godz. 
Maad. 21. 

POLONIA (Marszałkowska 56) 
poniedziałek 14.5 f wtorek 15.5 
„Ostatni Mobikanin* = wesoła ko- 


18) 
wtorek 
prod. 


15.5 
radziecka 


po - 


Do: 


19. i 
TEATR NARODOWY (Pl. Teatral- | 
ny) — poniedziałek 14.5 — nieczyn- | 


|dia wsi: 


"Dziś w Warszawie 


media prod. czeskiej — godz. 16, 
18, 20. 

LOTNIK (Powstańców 1) — po- 
niedziaick 14.5 -+ nieczynAć — Wru= 
rek 15.5 — „Nikt nie nie wie“ = 
prod. CSR — godz. 17 i 19. ka | 

RADIO > 
WTOREK 15 MAJA 

Program I na fall 1322 m. 

Program dnia 6.00 15.25: Na ju- 
tro 23.18: Sygnał czasu 5.04 11.57; 


Wiadomości 5.05 6.30 7.55 12.04 16.00 
20.00 23.00: Gimnastyka 6.05: Wiado- 
mości sportowe 20.26; Stan pogo- 
dy 19.68. , 

5.60 Początek audycji; 510 Aud. 
5.20 Koncert dla świata 
pracy: 605 Polska pieśń masową; 
6.30 Wszechnica Radiowa: 7.00 Kon- 


| cert poranny: 8.05 Aud. szkolna „U 


WARSZAWY | 


ka 20) — poniedziałek 14.5 — „Pa-. 


14.30. 7 


| ryzonty 


| hteracka: 


poeg 


nas i na świecie"; 8.25 Muzyka o- 
peretkowa; 8.55 Aud. dla klas liee- 
alnych „Kollokacja'* — słucho- 
wisko: 9.20 Informacje; 9.50 „Obio- 
mow“ -- fragm. pow. Iwana Gon- 
czara; 10.10 Aud. dla przedszkoli — 
„Majowa bajka": 10.30 Melodie ra- 
dzieckie; 10.55 Aud. dia KITT H= 
odpowiedzi na listy: 11.15 Muzyka 
i aktualności; 11.45 .,Głos mają ko- 
biety'*: 12.15 Muzyka: 12.30 Aud. 
dla wsi: 12.45 Melodie ludowe; 17.15 
Przerwa: 15.30 Aud. dla świetlic 
dziecięcych; 15.50 Przegląd prasy 
literackiej: 16.20 ..Bohaterowie gie- 
bin“ pogadanka; 16.35 Muzyks: 
aZ kraiu i ze świata”: 17,45 
Przegląd najnowszych wydawnictw 
marisistowskich: 18.00 Kompozytor 
Tygodnia Franciszek Schubert; 
14.30 „Dusze i pieniądze" — słuchn- 
wisko wg. pow. Holcsława Prusa 
Pi. „Emancynaniki”; 19.38 Utwory 
skrzypcowe: 29.30 „Pieśni luhel- 
kie“, 20.45 Aud. dla wsi; 21.00 „Wy 
marsz“ — muniaź poetyreki: A Wek] 
Koncert rozrywkowy: 22.00 Wszech- 
nica Radiowa: =q "="moiraln1 mu- 
zyka polska; 25.17 Hymn i koniec 
| audycji. 

Trogram II na fali 367 m 

Program dnia 6.45 1325: Na 
| tra 238.55: Sygnał czasu 5.03: 
domości 5.05 6.00 7.00 7.55 17.00 
23.068: Gimnastyka 6.50: Wiad. 
| towe 20.26: Stan pogody 19.58. 
| 615 Melodie ludowe różnych na- 
rodów: 650 Pieśni masowe: 7.20 
„Wszechnica Radiowa; 7.40 Muzyka; 
8.00 Przerwa; 13.30 Aud. dla R 
I— TJ: 13.50 Aud. szkolna — „U nas 
i na świecie“; 14.10 Utwory 
olsktch; 1425 Aud. dla kil, licc- 
alnych: 14.50 Gra zesp. Wiernika; 
115.30 And. dla świetlic dziccięcych; 
1550 Utwory fortepianowe A. Wiel- 
horskiego: 16.10 Recenzja kwietnio- 
wego numeru miesięcznika „Ho- 
techniki“; 
warszawski; 16.353 Muzyka rozryw- 
kowa: 17.05 Reportaż: 17.15 Koncert 
polskieł mnzyki ludowej: 17.40 BLE 
zyk rosyjski; 18.00 ..Droga Kościu- 
sz%owców'' — montaz poetvcki: 13.15 
„Głos maja kobiety": 18.30 Muzyka; 
18.0 Wsarhnirąa Radiowa: 1420 Mni- 
Zyka: 20.30 Koncert symfoniczny; 
24.50 „Co przynosi ankieta piebi- 
scytowa Polskiego Radia": 21.19 Aud, 
2200 Muzyka i aktualno- 
Sci; 22.20 Muzyka taneczna: 23,14 
| Fragmenty z o». ..Mignan*" — Thn- 
masa: 0.02 Hymn i koniec audycji, 
l . 
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; TRYBUNA LUDU 


WIADOMOŚCI SPORTOWE 


Sport w wojsku 


z 


Podchorążowie Oficerskiej Szkoły Artylerii podczas zbiorowych 
ćwiczeń gimnastycznych 


= 


i Foto WAF 


Przed meczem tenisowym 
o puchar Davisa Polska-Szwajcaria 


W dniach 18 — 20 maja br. 
zostanie rozegrany w Zirichu 
mecz tenisowy o puchar Davisa 
Polska — Szwajcaria. Spotka- 
nie to odbędzie się w ramach 
II rundy rozgrywek, do któ- 
rych Polska zostałą zakwalifi - 
kowana jako zeszłoroczny pół- 
finalista strefy europejskiej. 

Szwajcaria w pierwszej run - 
dzie rozgrywek spotkała się z 
Luksemburgiem w Lozannie i 
wygrała mecz bez straty punk- 
tu, 5:0. Zastanówmy się jaką 
klasę i siłę w tenisie europej- 
skim reprezentuje nasz przeciw- 
nik, z którym za kilka dni wal- 
czyć będzie reprezentacja pol- 
ska. Możliwości naszego naj - 
lepszego tenisisty, Władysława 
Skoneckiego i klasę, jaką on 
reprezentuje w chwili obecnej 


— znamy dobrze. Mniej może-- 


my być pewni zwycięstw po- 
zostałych reprezentantów, a 
więc Piątka, Hebdy i Chytrow- 
skiego. Wierzymy jednak, 
godnie bronić będą barw Pol- 
ski Ludowej i dadzą z siebie 
wszystko, aby przyczynić się do 
zwycięstwa 1rużyny polskiej. 

_ Tenis szwajcarski ma bardzo 
ładną kartę w Europie. Nazwis- 
ka Aeschlimanna, Ellmera i 
Huondera, czołowych graczy 
szwajcarskich w latach 1920 — 
1948 znane były na wszystkich 
kortach europejskich. 

W rozgrywkach o puchar Da- 
Yisa Szwajcaria po raz pierw- 
szy wzięła udział w 1923 r., wy- 
Erywając z Czechosłowacją 3:2, 
z Argentyną 4:1 i przegrywając 
w 3 rundzie z Francją 2:3. W la- 
tach następnych Szwajcaria nie 
jednokrotnie dochodziła do trze- 
ciej rundy rozgrywek. 

Porażki, poniesione 
drużynę szwajcarską 


przez 
bynaj - 


3 rekordy Polski 
juniorów 

TORUŃ — W czasie trójme- 
czu rekkoatletycznego Spójnia— 
Gdańsk, Stal Poznań i Kolejarz 
Toruń padły trzy nowe rekordy 
Polski juniorów: w skoku wzwyż 
Duńska (Spójnia) 148,5 cm, szta- 
feta żeńska 4 x 100 Spójnia 
Gdańsk 54.3 sek. oraz skoku 
wzwyż Loch (Kolejarz) 182,5 cm. 


* 


w ramach zawodów lekkoatletycz 


nych w Bydgoszczy Weinberg 
Gwardia uzyskał najlepszy te- 
goroczny wynik w trójskoku 


—— 14,18 metra. Masłowski Gwardia 
Bydgoszcz uzyskał w rzucie mło- 


tem 49,38 metra. $ 
Skok wzwyż kobiet — Maciejak 


AZS Poznań 1,40 m. 


że | 


mniej jej hie kompromitują: 
2:3 z Francją, 2:3 z Włochami, 
2:3 ze Szwecją. 

W latach powojennych tenis 
szwajcarski trochę obniżył swój 
poziom. 

W 1946 r. w rozgrywkach o 
puchar Davisa Szwajcaria w 
pierwszej rundzie pokonała w 
Barcelonie Hiszpanię 3:2, w dru 
giej rundzie przegrała z Fran - 
cją 2:3. W 1947 r. po pokona - 


niu Grecji 4:1, Szwajcarią zo= 


stała wyeliminowana przez CSR 
1:4. W 1948 r. po zwycięstwie nad 
Pakistanem, Szwajcaria w dru- 
giej rundzie spotkała się z 
Szwecją i przegrała 0:5. W 1949 r. 
po zwycięstwie nad Grecją 5:0 
nastąpiła w Budapeszcie klęska 
z Węgrami 0:5. 

W roku ubiegłym Szwajcaria 
już w pierwszej rundzie rozgry- 
wek przegrała z Francją 0:5. 

Tegoroczny skład ` drużyny 


szwajcarskiej zawiera nazwiska | 


takich graczy, jak Spitzer, Al- 
brecht, Buser i Blondel. Naj - 
starszym „graczem drużyny 
szwajcarskiej jest Spitzer, za- 
wodnik, który występował jesz= 
cze przed wojną. 

Buser po raz pierwszy repre- 
zentował swój kraj w rozgryw- 
kach o puchar Davisa w 1946r. 
Blondel debiutował w roku u- 
biegłym. 

Trenerem ekipy szwajcarskiej 
jest „weteran“ Ellmer. 

W spotkaniu z Luksembur - 
giem barwy Szwajcarii repre - 
zentowali Ałbrecht, Spitzer, (w 
grze pojedynczej) i para Buser- 
Blondel w grze podwójnej. Naj- 
lepszym singlistą szwajcarskim 
jest obecnie Spitzer, który nie 
oddał seta żadnemu z reprezen 
tantów Luksemburga. Zwycię- 
stwa 5:0 nad Luksemburgiem 
nie możemy traktować jednak 
jako jakiegoś specjalnego suk - 
cesu, Łuksemburg nie repre - 
zentuje bowiem wysokiej klasy 
w tenisie europejskim. Fakt 
ten nie powinien jednak prze- 
słaniać nam siły i wartości dru- 
żyny Szwajcarskiej. Spitzer — 
to stary „wyga“ tenisowy, gracz 
o kolosalnej rutynie i dobrej 
technice. 

Skonecki — zdaniem naszym 
— stoi jednak na mocnej po- 
zycji i powinien zdobyć 2 
punkty na swoich przeciwni - 
kach. Wysiłek całej polskiej 
drużyny musi być skierowany 
na uzyskanie decydującego 0 
zwycięstwie trzeciego punktu. 
Czy będzie on obyty w grze 
podwójnej, czy w pojedynczej 
— dowiemy się za kilka dni. 

(D) 


inii 


120.000 widzów na trasie 


wyścigu kolarskiego Gwardii oklaskuje 
dobrą jazdę Wrzesińskiego i Kapiaka 


| rozegrany został w obwodzie 
zamkniętym wyścig kolarski 
zorganizowany przez Z. S. 
Gwardia o nagrodę ministra 
!B. P. tow. gen. 


wi kolarze polscy, czechosłowac- 
cy, bułgarscy, węgierscy i Polo- 
francuskiej, którzy brali 
udział w IV Wyścigu Pokoju 
„Trybuny Ludu“ i „Rudeho 
Prava“. W ten sposób publicz- 
ność warszawska miała możność 
jeszcze raz oglądać w akcji bo- 
haterów gigantycznej imprezy, 
która przez 10 dni była przed- 
miotem powszechnego  zainte- 
resowania. 


Wyścig doskonałą 
propagandą kolarstwa 


Z. S. Gwardia doskonale prze- 
myślało wyścig niedzielny i zor- 
ganizowało go bez zarzutu. Bez- 
płatny wstęp dla widzów na ca- 
łej długości trasy, dobra infor- 
macja, bezpłatne programy 
to wszystko sprawiło, że wy- 
ścig stał się wielką, propagan- 
dową imprezą sportową, popu- 
laryzującą sport kołarski i zdo- 
bywającą dla niego szeregi no- 
wych miłośników. 

Piękna pogoda 
ujrzenia sławnych już kolarzy 
— Ruziczki, Vesely'ego, Dimowa 
i in. sprawiły, że na trasie wy- 
ścigu, a więc na ulicach Myśli- 
wieckiej, Agrykoli, Al. Stalina 
ji Pięknej zgromadziło się ok. 
20.000 widzów. Ulica Agryko- 
la, gdzie kolarze mieli do poko- 
nania wyniosłość — zapełniona 
była tysiącami „fachowych ob- 
serwatorów", pragnących oce- 
niać zawodników podczas naj- 
większego ich wysiłku. Start i 
meta wyścigu mieściły się przed 
gmachem Polskiego Radia, na 
ul. Myśliwieckiej. 


| 


Radkiewicza. | zrzeszeń sportowych oraz Gwar- 
W wyścigu wzięli udział czoło- |dii i CWKS. Startowało 119 za- 
| wodników i wyścig 


i pragnienie 


W niedzielę na ulicach stolicy |odbył się wyścig kategorii II na 


trasie znacznie skróconej. Za- 


wodnicy mieli przebyć tylko 8) 
okrążeń, a więc 25 km. W wy-| 


ścigu tym startowali kolarze 


zakończył 


się zwycięstwem Danyłowa Ka- 
|zimierza (ZS Stal), który uzy- 
|skał czas 43:34, przed Drążkow- 


; Bułgarskiego 


(ZS Gwardia) 
Tadeuszem 


skim Tadeuszem 
i Waliszewskim 
(CWKS). 

Wyścig główny miał długość 


|93 km (30 okrążeń) i 2 premio- 


wane  finisze w dziesiątym i 
dwudziestym okrążeniu. Na 
starcie stanęło 94 kolarzy. Na 
trybunie obecni byli: ambasa- 
dor CSR Pisek, przewodniczący 
Komitetu dla 
spraw kultury fizycznej i spor- 
tu gen. Stoiczew, dziennika- 
rze zagraniczni, przedstawiciele 
GKKF i zrzeszeń sportowych. 

Starterem wyścigu był gen. 
Konarzewski, komendant głów- 
ny MO, inicjator tradycyjnego 
już wyścigu ZS Gwardia. 


Polacy ; 
obejmują prowadzenie 


Zawodnicy ruszają b. ostro i 
czas, uzyskany w pierwszym 
okrążeniu przez prowadzących 
wyścig Bohdana (CSR) i Kapia- 
ka — jest najlepszy w całym 
wyścigu. Wynosi on 4 min. 52 
sek. 

Drugie okrążenie jest już wol- 
niejsze (5:03), ale Polacy w dal- 
szym ciągu są na czele. 

Kapiak — Wrzesiński — No- 
woczek oraz Czechosłowak 
Bohdan prowadzą wyścig, a ob- 
serwując jazdę Kapiaka i Wrze- 
sińskiego widać, że znajdują się 
oni w dobrej formie i że pragną 
choć w części zrewanżować się 


Przed wyścigiem głównym | Czechosłowakom Ruziczce i Ve- 


sely'emu za niepowodzenia w 
IV Wyścigu Pokoju. Zawodnicy 
jadą bez zapasowych gum, gdyż 
z powodu krótkiej stosunkowo 
trasy i szybkiego tempa „defelk- 
ciarze* nie mają żadnych szans 
na dopędzenie czołówki. Pecho- 
wo jedzie drużyna bułgarska. 
Kolejno wszyscy kolarze buł- 
garscy mają defekty i wycofu- 
lją się z wyścigu. Najpierw „ma 


ide się 
/ mają defekty Dimow i Bobczew. 

Tymczasem  Kapiak 
znajduje się w czołówce i wi- 
dać, że myśli o ucieczce. Po pię- 
ciu okrążeniach kolarze są już 
| podzieleni na kilka grup. Czo- 
łówkę prowadzi Kapiak, drugą 
grupę — Węgier Kiss, trzecią — 
Wandor. Słabo tego dnia jadący 
Wójcik znajduje się w drugiej 
grupie. Odległość między czo- 
łówką, a drugą grupą wynosi 


a ok. 150 m. 


W siódmym okrążeniu prowa- 
jdzi trójka Polaków, Kapiak — 
Sałyga — Wrzesiński. Tuż za 
nimi jadą Czechosłowacy Vese- 
ly i Ruziczka. W ósmym okrą- 
żeniu próbuje uciekać Sałyga. 
Zyskuje ok. 30 m nad grupą, ale 
stan ten długo nie trwa. Za 
chwilę znowu wszyscy są razem. 
Już po dziewięciu okrążeniach 
słabsi zawodnicy zostają „zdu- 
jblowani* przez czołówkę i sę- 
|dziowie wycofują ich z trasy. 


Ucieczka 
Kapiaka i Wrzesińskiego 


I lotny finisz wygrywa Vese- 
ly przed Svobodą i Wilczew- 
skim. W 12-ym okrążeniu ucie- 
ka trójka kolarzy;  Kapiak, 
Wrzesiński i Bohdan (CSR). Po- 
większają oni coraz bardziej od- 
ległość od grupy i oddalają się 
e 200 m. Na jednym z wiraży 
przy ul. Myśliwieckiej upada 


| gumę“ Kozew, później wycofu- | 
przeziębiony Krestew | 


wciąż | 


Bohdan i odtąd  Wrzesiński i 
Kapiak już do końca wyścigu 
będą jechali we dwójkę, coraz 
bardziej oddalając się od pozo- 
stałych kolarzy. W 14-ym oxrą- 
żeniu Polacy mają już 1 min. 
30 sek. przewagi, w  16-ym 
— 1 min. 50 sek, w 17-ym — 
2 min. 15 sek., a w 20-ym 
3 min. 27 sek. Kapiak i Wrze- 
siński jadą doskonale, zmieniają 
na przemian prowadzenie i sta- 
je się jasne, że jeżeli ominie ich 
defekt — rozstrzygną między 
sobą walkę o zwycięstwo w wy- 
ścigu. 

Z pozostałych Polaków bar- 
dzo dobrze jadą Nowoczek, Ga- 
brych, Królak i Wilczewski. Sa- 
łyga, Wandor i Wójcik wyco- 
fują się z wyścigu, wyraźnie 
będąc nie w formie. 


Il lotny finisz wygrywa 
Wrzesiński przed Kapiakiem. 
Różnica czasu, dzieląca czołów- 
kę od grupy ciągle wzrasta i 
w 23 okrążeniu Kapiak i Wrze- 
siński mają już 4 min. 24 sek. 
przewagi. 

Ostatnie okrążenia nie przy- 
noszą żadnych poważniejszych 
zmian. Jedynie Królak nie wy- 
trzymuje tempa i w 27-ym okrą 
żeniu odpada od grupy i zostaje 
zdublowany. 


Pierwszy, wśród burzliwych 
owacji publiczności wpada na 
metę Wrzesiński, uzyskując z 
Kapiakiem identyczny czas 
2:38,52. 


Dalsze miejsca zajęli: 

3) Vesely (CSR) 2:43,32; 
4) Ruziczka (CSR) — 2:43,33, 5) 
Nowoczek — 2:43,34, 6) Gabrych 
— 2:43,35, 7) Pericz (CSR) 7 
2:45,24, 8) Kiss (Wegry), 9) Kró- 
lak, 10) Bartusek (Węgry), 11) 
Weglenda, 12) Wilczewski, 13) 
Murowaniecki, 14) Sołtowski, 
15) Ulik, 16) Świercz. 

Z. DALL 


Kolejarz Warszawa - CWKS 2:2 (1:1) 


Dwugodzinna walka o puchar Polski 


Kolejarz Warszawa — CWKS 2:2 
(1:1). Dogrywka 2 x 15 minut nie 
przyniosła rezultatu. Bramki dla 
CWKS zdobył Soporek i Janeczek, 
dła Kolejarza — obie Kobylański. 
Sędziował uważnie Cober (Śląsk). 
na linii Aleksandrowicz i Majorek 
z Warszawy. Widzów około 15 tys. 
Przed meczem. z okazji Dni oświaty, 
książki i prasy zawodnicy obu dru- 
żyn wymienili prezenty — książki 
najpopularniejszych autorów, szer- 
mierzy walki o pokój i postęp. 

CWKS  Stefaniszyn, Sobkowiak, 
Serafin. Hodyra, Orłowski, Oprych, 
Janeczek, Poświat, Breiter (Górski), 
Soporek, Oleinik. 

Koiejarz: Borucz, Wołosz, Jażnic- 
ki, Łabeda, Brzozowski, Szczawiński, 
Kobylański (Lipkowski), Popiołek, 
Łącz, Szuiarz, Wesołowski. 

Ćwierćfinałowe spotkanie o pu- 
char Polski między lokalnymi ry- 
walami CWKS i Kolejarzem stało 


rej z rzadka tylko zdarzały ap 
padki nieczystej gry. Oba z 

dały ze siebie wszystko, 
kończyć zwyciesko spotkanie. Żad- 
na jednak nie zdobyła ani w prze- 


wy- 
poły 


decydującego punktu i mecz ten 
będzie powtórzony w dalszym ter- 
minie wyznaczonym przez Sekcję 
Piłki Nożnej GKKF. 

Więcej z gry miała drużyna woj- 
skowa, która zwłaszcza w drugiej 
części dogrywki wyrażnie przewa- 
żała. Atak jej jednak z rzadka tyl- 
ko decydował? się na strzał, a gra 
jego chociaż ładna dla oka, nie no- 
siła znamion skuteczności. 

Odwrotnie rzecz się miała z ata- 
kiem Kolejarza. Rzadziej wprawdzie 
gościł on pod bramką Stefaniszy- 
na, ale każde jego zbliżenie się pod 
bramkę groziło utratą punktu. W 


kilku zresztą wypadkach tylko 
szczęśliwy zbieg okoliczności, czyjaś 
główka, czyjaś noga, ratowały 


CWKS przed stratą bramki. 

W drużynie wojskowej na szcze- 
gólne wyróżnienie zasłużyła linia 
pomocy z doskonałymi Orłowskim i 
Oprychem na czele. Przez pełne 120 
minut grali oni bardzo dobrze za- 
równo przy rozbijaniu ataków Ko- 
lejarza, jak też w akcjach kon- 
struktywnych na bramkę Borucza. 

Dobrze wypadli również Sobko- 
wiak i Serafin w obronie, którzy 
jednak nie potrafili uniknąć gry 


pod znakiem zaciętej walki, w któ- j 
byle za- | 


pisowym czasie, ani też w dogrywce | 


faul Stefaniszyn w bramce nie wy- 
kazał zwykłej pewności. 

W ataku wojskowych najlepiej 
zagrał Soporek, dobry zarówno w 
obronie jak i w ataku, szybki, zde- 
cydowany, umiejący dokładnie po- 
dać i silnie strzelić. 

Wydaje się, że kierownictwo 
CWKS żle zestawiło swą linię ofen- 
Sywną. Wystawienie Janeczka na 
prawe skrzydło z góry pizekreślało 
skuteczność tej strony ataku wobec 
większej szybkości Jażnickiego. Wy- 
daje się również, że Sasiadek wy- 
padłby na tej pozycji znacznie le- 
piej. Breiter tylko do przerwy za- 
grywał skutecznie, imponując zwła- 
szcza dokładnymi podaniami. Póź- 
niej, kiedy zaczęły się manewry z 
przestawianiem poszczególnych za- 
wodników, zarówno on jak i Po- 
świat byli już niewidoczni. 

W  Kolejarzu pierwsze skrzypce 
zagrała dwójka obrońców Wołosz i 
Jaźnicki. Na nich z reguły niemal 
rozbijały się ataki wojskowych. Bo- 
rucz, podobnie jak Stefaniszvn, nie 
wykazał swej najlepszej formy. W 
pomocy wybijał się obok Brzozow- 


skiego Szczawiński, który jako łe- 
den z nielicznych zawodników Ko- 
lejarza wykazał dobrą kondycję. 
Niewiele pod tym względem ustę- 
pował mu wprawdzie Łabęda. jed- 
nak gra jego była zbyt chaotycz- 
na, a podania zupełnie niecelne. 

Łącz znów zawiódł jako kierow- 
| nik napadu, 
Bawił się, przy tym w zawiłe kom- 
binacje, które z reguły kończyły się 
utratą piłki. Popiołek grał właści- 
|wie jako czwarty pomocnik, a pod 
| koniec spotkania wyraźnie opadł 
z sił. Szularz grał zbvt miękko, je- 
dynie dwaj skrzydłowi Wesołowski 
i Kobylański szli do przodu ener- 
gicznie, decydując się często na nie- 
bezpieczny strzał. 

Pierwsza połowa upłynęła przy 
| wyrównanej grze. Na bramkę zdo- 
bvtą w 20 minucie przez Kobylań- 
skiego po wyminięciu dwóch prze- 
ciwników odpowiedzieli wojskowi 
bramką zdobytą już w następnej 
minucie przez Soporka po rzucie 
różnym. 

Po pauzie gra była nadal wyrów- 
nana, a bramki padły znowu w mi- 
nutowych odstępach. Janeczek zdo- 


przetrzymując piłkę. | bramki. 


był w 75 minucie prowadzenie 2:1, 
Kobylański w 77 minueie wyrownał 
ostrym strzałem z 20 metrów po 
rzucie rożnym. 

W pierwszej dogrywce zaznaczyła 
się lekka przewaga CWKS w dru- 
giej wojskowi przeważali wyraźnie, 
nie zdobyli jednak OE A 
(E 


Dalsze wyniki rozgrywek 


o puchar Polski 


KATOWICE. Stał Lipiny — Spół- 
nia Okocim 1:1 (0:0). 

BYTOM. Ogniwo Bytom — Bu- 
dowłani Chorzów 0:1 (0:0) 

KRAKÓW. Gwardia Kraków — 
Włókniarz Pabianice 8:6 (5:0) 

SZCZECIN. Gwardia Szczecin — 
Stal Starachowice 5:0 (3:0). 

ŁÓDŹ. Włókniarz Łódź — Stal 
Poznań 2:1 (1:0) 

SZCZECIN. Koło Sportowe Portu 
Szczecińskiego Unia Chorzów 
1:5 (0:0) 

RZESZÓW. Stal Rzeszów — Włók- 
niarz Kraków 1:2 (0:1) 


Pięściarze polscy na ringu mediolańskim 
poddani będą trudnemu egzaminowi 


MEDIOLAN (tel wł). Druży- 
na polskich pięściarzy po prze- 
szło 40-godzinnej podróży przy- 
była w sobotę wieczorem do Me 
diolanu. W niedzielę rano Po- 
łacy przeprowadzili lekki tre- 
ning oraz poddali się badaniu 
lekarskiemu. 

W mistrzostwach Europy star- 
tuje 140 zawodników, reprezen- 
tujących następujące kraje: Au- 
stria, Anglia, Belgia, Dania, 
Szkocja, Finlandia, Niemcy za- 
chodnie, Francja, Irlandia, Wło- 
chy, Holandia, Węgry, Luxem- 
burg. Norwegia, Szwecja, Jugo- 
sławia, Turcja i Polska. 

Nie wszystkie państwa przy- 


słały pełne reprezentacje złożo- 
ne z 10 zawodników. Tak nb. 
Szwedzi przysłali tylko trzech 
pięściarzy, wśród nich Johanso - 
na, reprezentanta Europyw wa 
dze ciężkiej, Norwedzy również 
3 pięściarzy, Finowie natomiast 
przyjechali bez reprezentanta 
wagi ciężkiej Koski. Ludową 
Republikę Węgierską reprezen- 
tują następujący zawodnicy: Be 
dnai, Erdei, Borzsodi, Plachy, 
Papp, Kapocsi i Bene. 

Drużynie rumuńskiej Włosi 
odmówili wiz wjazdowych bez 
podania powodu. 

W drużynie polskiej w wadze 
| lekkośredniej wystąpi Paliński 


Rok 1951 powinien przynieść wielki postęp 
polskiej lekkoatletyki 


Lekkoatletyka, jeden ze spor- 
tów podstawowych wykazuje od 
kilku lat olbrzymi postęp. Już 
w pierwszych latach powojen- 
nych na bieżniach, skoczniach 
i rzutniach pojawiło się wielu 
młodych, utalentowanych za- 
wodników. Niestety zaledwie 
część z tych talentów spełniła 
nadzieje, jakie w nich pokła- 
dano. 


Z mas 
wyrastają talenty 


Jedną z największych kopal- 
ni talentów sportowych jest 
Bieg Narodowy, w którym z ro- 
ku na rok wzrastają liczby u- 
czestników. W kilkuletniej hi- 
storii Biegu Narodowego, naj- 


większej masowej imprezy spor- 


towej Polski Ludowej, znajdu- 
jemy _ dziesiątki przykładów 


wielkich odkryć. Nie podajemy 


wszystkich biegaczy, którzy za- 


częli swą karierę w Biegu Na- 


rodowym. Ograniczymy się do 
najwybitniejszych. Mistrzyni 
Polski Milewska, reprezentanci 
Polski Lipiec, Werbliński, Ku- 
śmirek, Lewicki, Potrzebowski 
być może nigdy nie zabłysneliby 
wspaniałymi wynikami, gdyby 
nie było tej wielkiej masowej 


" imperezy. 


Obecnie przystępujemy do 
dalszego ciągu Biegów Narodo- 
wych. zdobywania norm lekko- 
atletvcznych do SPO w rzutach, 
skokach i biegach krótkich (za- 
miast nich można wybrać pły- 
wanie lub kolarstwo). I spo- 
dziewamy się, że tak jak maso- 


we biegi na przełaj dały nam 
Milewską, Lipca, Werblińskiego, 
Potrzebowskiego i następców 
Kusocińskiego (Lewicki np.) tak 
próby skoków i rzutów wyłonią 
nam dziesiątki utalentowanych 
zawodników. Te dziesiątki chłop 
ców i dziewcząt osiągać będą 
sukcesy, jakie były w Polsce 
przedwrześniowej udziałem nie- 
licznych zawodników. 


Opieka zapewniona 


Pamiętamy dobrze tych nie- 
licznych przedwojennych asów, 
wyhodowanych sztucznie bez 
podbudowy, jaką jest masowość. 
Asy, którymi się  opiekowano. 
zaniedbując resztę, ginęły dość 
szybko z horyzontu i ptzez 20 
lat istnienia przedwojennej lek- 
koatletyki nie można było zna- 
leźć wielu zawodników na po- 
ziomie europejskim. A następ- 
cy tych hodowanych specjalnie 
rekordzistów rosną dopiero dziś, 
gdy sportowiec od pierwszego 
kroku na boisku jakim są pró- 
by na SPO ma zapewnioną o- 
piekę. 


Wystarczy przejrzeć wyniki 
ubiegłych dwu lat w polskiej 
lekkoatletyce by przekonać się, 
co nam dała opieka partii i 
państwa nad sportem. W wię- 
kszości konkurencji lekkoatle- 
tycznych nie ma już śladu z 
wyśrubowanych pono przed 
wojną rekordowych przeciętnych 
dziesięciu najlepszych wyników. 
Obecnie 20 rezultat w wie- 
lu biegach (biorac pod uwagę 
wyniki jednego roku) osiągnął 


poziom 10 wyniku tzw. 
najlepszych 
jennych, jak np. 100 i 800 me- 


trów w roku 1950. 


W poprzednich latach lekko- 
atletyka nasza mogła pochwalić 
się takimi sukcesami międzyna- 
rodowymi jak pierwszymi miej- 
scami Stawczyka i Adamczyka 
na liście najlepszych wyników 
europejskich, czwartym miej- 
scem Łomowskiego na [Igrzy- 
skach Olimpijskich, czwartym 
miejscem Kiszki na  mistrzo- 
stwach Europy, wielu zwycię- 
stwami na zawodach międzyna- 
rodowych (mistrzostwa Rumu- 
nii, mecze z CSR, Węgrami i 
Bułgarią). Ustanowiono kilka 
nowych rekordów Polski na po- 
ziomie światowym (Kiszka 100 
metrów — 10,5, Stawczyk 200 
metrów — 21,2, Adamczyk skok 
w dal — 744, Bregulanka kula 
13.50) W wielu konku- 
rencjach zbliżono sie do rekor- 


J dów Gąssowskiego, Kucharskie- 


go, Kusocińskiego, Walasiewi- 
czówny (Mach I, Statkiewicz, 
Potrzebowski, Gościniakówna). 


Rozwój polskiej lekkoatletyki 
w ostatnich latach, wywołujący 
radosne uczucia może wywołać 
także zastrzeżenia. Nasuwa się 
pytanie czy nie osiągnęliśmy 
już szczytowego punktu rozwo- 
ju i wobec tego nie mamy już 
co liczyć na dalszy postęp. 
Bądźmy spokojni. Zastrzeżenia 
te nie mają racji bytu. Wystar- 
czy spojrzeć na kilka tegorocz- 
nych wyników, by przekonać 
się, że i w tym roku wyczynow- 
cy lekkoatletyczni nas nie za- 


czasów  przedwo- | 


wiodą. Mimo, że nie można je- 
szcze w tej chwili mówić o peł- 
ni sezonu lekkoatletycznego, 
choć większość zawodników 
przygotowuje się bardzo sta- 
rannie do kulminacyjnego 
punktu sezonu — Spartakiady 
letniej (we wrześniu), mamy już 
kilka osiągnięć na wielkim po- 
ziomie. 


17-letni kandydat 
na rekordzistę 


Na czoło dotychczasowych wy 
ników wybijają się rezultaty 
oszczepników. W pierwszą nie- 
dzielę tegorocznego sezonu mło- 
dzi oszczepnicy Sidło, Garncar- 
czyk i Szendzielorz przekroczyli 
60 metrów co zapewniło im 
miejsce na honorowej liście pol- 
skich oszczepników. 


Podkreślić tu należy, że po- 
wojenni oszczepnicy byli uwa- 
żani za słaby punkt polskiej 
lekkoatletyki. Dlatego też gwał- 
towny skok młodych jest dla 
wielu rewelacją. A będzie je- 
szcze większą, gdy chłopcy ci wy- 
niki swe poprawią. Oczekiwać 
tego możemy w każdej chwili. 
bo musimy pamiętać, że Sidło 
nie ma jeszcze 18 lat, a Garn- 


carczyk jest od niego tylko o 
dwa łata starszy. 
Pierwsze starty sprinterów 


wykazały, że stać ich na miłe 
niespodzianki. Buhl, Lipiec, Lip- 
ski, Kiszka, „Silski, Mach H, 
Grzanka już w tej chwili są w 
dobrej formie, o czym świad- 
czą czasy 10,9 — 11,1 na 100 m. 


W czasie sztafety 4 x 400 m 
rozegranej przed zakończeniem 
Wyścigu Pokoju, organizowane- 
go przez „Trybunę Ludu* i 
„Rude Pravo“. Lipski i Mach I 
przebiegli swoja odcinki poni- 


iżej 50 sek. Te wyniki wskazują, 

że w tym roku możliwy jest no- 
wy rekord na 400 m (obecny 
należy do Gąssowskiego i wyno- 
si 48,3). - 

W biegach średnich i długich 
| odkryli karty dotychczas tylko 
| Potrzebowski, Lewicki i Kielas. 
Są oni w tzw. życiowej for- 
mie. Potrzebowski przebiegł 400 
w 52,0 co jest pięknym wyni- 
kiem dla średniodystansowca, 
myślącego o rekordzie Polski 
na 1500 m. Lewicki wypróbo- 
wał swoje siły na 1500 m osią- 
gaJjąc 4:05.6. Czas ten każe 
przypuszczać, że Lewicki prze- 
biegnie 5.000 m, do których się 
przygotowuje, poniżej 15 min. 
Kielas w samotnym biegu na 
5000 a uzyskał 15:13,6 (zaledwie 
Ja gorzej od życiowego rekor- 

u). 


W skokach poza Kiszką (w 
dal 703) na czoło wybija się 
młod tyczkarz Janiszewski. O- 
siągnął on już 371, co pozwa- 
la przypuszczać, że młody kra- 
kowianin w tym roku dojdzie 
do Fade europejskiej klasy 
FM ryt 


W rzutach poza Łomowskim, 
który ma na swym koncie 15.28 
w kuli, wyróżnili sie młody (ze- 
szłoroczn: - junior) Andrzejczyk 
w dysku. oraz młociarze, obie- 
cujący znaczny wzrost poziomu 
tej zaniedbanej dotychczas kon- 
kurencji. 


Pierwsze wyniki tegoroczne- 
go sezonu są zapowiedzią wiel- 
kiego roku polskiej lekkoatlety- 
ki. Kadra Narodowa. trenująca 
od paru tygodni w Zako- 
panem przygotowuje wy - 
niki na -poziomie rekordów, a 


w wielu miastach wyłaniają się |- 


nowe gwiazdy. obiecujące dal- 
szy wspaniały rozwój. 
S. S. 


zamiast Krawczyka. Innych 
zmian w składzie nie przewidu- 
je się. 


c 

W niedzielę odbył stę w Me- 
diolanie egzamin na sędziów rin 
gowych, którzy prowadzić będą 
walki mistrzowskie. Do egzami- 
nu tego przystąpiło 29 kandy- 
datów różnych narodowości. 
Walczący na ringu pięściarze 
włoscy stosowali najrozmaitsze 
nieprzepisowe uderzenia, a sę- 
dziowie mieli za zadanie wyła- 
pywać poszczególne faule. Spo- 
śród 29 kandydatów tylko 10 
zakwalifikowano do sędziowa- 
nia zawodów mistrzowskich. 
W dziesiątce tej znaleźli się 
trzej Polacy: Kowalski, Łauke- 
drey i Neuding, przy czym ten 
ostatni zajął w tym konkursie 
pierwsze miejsce. 

Trzech kandydatów jugosło- 
wiańskich hie zostało zakwalifi- 
kowanych do sędziowania. 

W poniedziałek o godz. 8-ej 
rano odbędzie się waga i losowa 
nie poszczególnych walk, a oko- 
ło godziny 21-ej rozpoczną się 
eliminacje. (sz) 


Żeglarze warszawskich kół sportowych 


List kolarzy czechosłowackich 
do Prezydenta Gottwalda 


PRAGA. Cała prasa czecho- 
słowacka zamieściła w niedzielę 
13 bm. tekst listu, jaki przesłali 
do Prezydenta Gottwalda kola- 
rze czechosłowaccy — uczestn:- 
cy Wyścigu Pokoju. 

W liście tym zawodnicy cze- 
chosłowaccy stwierdzają, że na 
trasie wyścigu z Pragi do stoli- 
cy bratniego narodu polskiego 
— Warszawy, byli świadkami 
wspaniałej manifestacji milio- 
nów ludzi pracy miast i wsi na 


rzecz pokoju i ich solidarnośch 
z uchwałami Światowej 
Pokoju. „Wspólnie z kolarzamź 
Polski, Bułgarii, Węgier, Rumu- 
nii i NRD oraz z postępowymi 
sportowcami Francji,  Włóc 
Triestu, Finlandii i Danii zado= 
kumentowaliśmy jedność maš 
pracujących całego świata prze” 
ciw próbom imperialistów ame- 


rykańskich  rozpętania nowej 
wojny“ — czytamy w zakończe= 
niu listu. 


Wypowiedzi kolarzy o Wyścigu Pokoju 
kiss Dala (Węgry) 


„W Wyścigu Pokoju „Trybu- 
ny ludu” i Rudeho Prava*" 
startowałem po raz pierwszy i 
wrażenia moje z tej gigantycz- 
rej i wspanialej imprezy nie 
dają sie po prostu wyrazić sło- 
wami. Duch wspólnoty: — oto 
co najbardzici uderzyło mnie w 
Wyścigu Pokoju. Wspólnota nic 
tylko między kolarzami 12 dru- 
żyn, które brały udział w wy- 
ścigu — ale między nimi a mi- 
lionami widzów. których mija- 
liśmy na przeszło 1500-kilome- 
trowej trasie. 

My, sportowcy węgierscy do- 
skonale rozumiemy znaczenie 
walki o pokój i w kraju naszym 
bierzemy aktywny udział w ru- 
chu obrońców pokoju. Rozu- 
miemy dobrze, że tylko w wa- 
runkach pokojowego budownic- 
twa można rozwijać sport i u- 
powszechniać kulturę fizyczną. 
W Wegierskiej Republice Ludo- 
wej w ramach planu 5-letniego 
budujemy dużo nowych obiek- 


tów sportowych dla naszej mło- 
dzieży, dla jej szczęśliwej przy” 
szłości. 

Udział w IV Wyścigu Pokoju 
„Trybuny Dudu“. i  „Rudeho 
Prava“ jeszcze bardziej wzmoc= 
ni naszą wolę walki o pokój, 
podniesie nas na duchu i utrwa= 
li wiare w zwyciestwo wielkiej 
ï słusznej sprawy. 

Sam wyścig pozostawi mi 


niezatarte wspomnienia. Wszę= 
dzie gdzieśmy przeieżdżali. przyj 


movsano nas z braterską ser- 
decznościa. a cała atmosfera 
wyścigu nie miała najmniej- 


szych zgrzytów. 

Kogo uważam za najlepszego 
kolarza wyścigu? Bezwzględnie 
Duńczyka Olsena. Zajął on cał- 
kowicie zasłużenie I miejsce w 
klasyfikacji indywidualnej. Bar- 
dzo podobają mi się u niego ta- 
kie cechy jak skromność i pro- 
stota. Cechv te — to eechy praw 
dziwego sportowca. (D) 


Bordon (Triest) 


Jestem zachwycony organiza- 
cją IV Wyścigu Pokoju „Try - 
buny Ludu“ i „Rudeho Prava“. 
Impreza przemyślana była w 
najdrobniejszych szczegółach, 
a zdaję sobie sprawę, że nie 
było to łatwe. 

Jadąc z Pragi do Warszawy, 
owacyjnie witani przez setki 
tysięcy robotników Czechosło - 
wacji i Polski, młodzieży, dzie- 
ci i chłopów — przekonaliśmy 
się jak naród polski i narody 


Czechosłowacji, potężnym, twór 
czym wysiłkiem pracy walczą 0 
pokój. Widzieliśmy, że w Cze- 
chosłowacji i w Polsce wszyscy 
pracują, że bezrobocie jest tu 
zjawiskiem nieznanym. Wszyst= 
ko to opowiemy po powrocie 
do domów. 

Postaramy się w roku przy” 
szłym znowu wziąć udział w 
Wyścigu Pokoju. Dla kolarzy 
naszych start w tej imprezie 
jest wielkim wydarzeniem. (D 


Francuscy uczestnicy Wyścigu Pokoju 


pozdrawiają 


czytelników 


„Trybuny Ludu“ 


Do Redakcji „Trybuny Ludu“ 
nadszedł z Paryża telegram od 
kierownika kolarskiej drużyny 
FSGT startującej w tegorocz- 
nym Wyścigu Pokoju w którym 
zawiadamia on, że zespół przy- 
był=do. Francii SSA Fu 

Jednocześnie kolarze francuscy 


przesyłają serdeczne pozdrowie- 
nia i zapewniają, że jeszcze w7 
datniej walczyć będą o naj- 
wiekszą sprawę ludzkości — o 
pokój. 

Telegram podpisał w imieniu 


|wszystkich członków drużyny 


kierownik ekspedycji Bosc. 


Rady + 


ZSRR mistrzem Europy w koszykówce - 
CSR na drugim, Bułgaria na czwartym miejscu 


PARYŻ. — Zakończone w Pa- 
ryżu VII mistrzostwa Europy 
w piłce koszykowej drużyn mę- 
skich zakończyły się wielkim 
sukcesem ZSRR i państw de- 
mokracji ludowej. 

Tytuł mistrza Europy na rok 
1951 zdobył Związek Radziecki, 
wicemistrza — Czechosłowacja, 
trzecie miejsce zajęła Francja, 
a czwarte Bułgaria. Drużyna ra- 
dziecka ukończyła turniej bez 
porażki demonstrując gre na 
najwyższym poziomie i zdecy- 
dowaną wyższość nad pozosta- 
łymi 16 zespołami. 

W decydującym meczu o 
pierwsze miejsce ZSRR pokonał 
po dramatycznej i stojącej na 
najwyższym poziomie grze, re- 
prezentację Czechosłowacji róż- 
nicą jednego punktu 45:44 
(19:19). Zwycięski punkt zdoby- 


li koszykarze radzieccy w do” 
grywce. 

Spotkanie to zgromadziło W 
paryskim Pałacu Sportowym 
ponad 11 tys. widzów. W loży 
honorowej obecny był wice = 
minister spraw zagranicznych 
ZSRR — Gromyko w towarzy” 
stwie ambasadora ZSRR w Pa- 
ryżu Pawłowa i członków Am- 
basady. 

W pełni zasłużonym sukce- 
sem jest również drugie miejsce 
Czechosłowacji. Drużyna CS 
— jak wykazał to ostatni mecz 
finałowy — była jedynym rów” 
norzędnym przeciwnikiem Z€7 
społu radzieckiego. Wysoki P% 
ziom sportu państw demokracj! 
ludowej zadokumentowała rów” 
nież Bułgaria, zajmując w bar- 


dzo silnej końkurencji czwarte 
miejsce. 


Zwycięstwo Kielasa 


w biegu o puchar 


GDAŃSK. — 13 bm. odbył się w 
Gdańsku doroczny bieg na przełaj, 
organizowany przez Redakcję „,Gło- 
Su Wybrzeża“ 7 okazji Dni oświa- 
ty, książki i prasy. 

Na starcie biegu stanęło 700 za- 
wodników i zawodniczek. W biegu 
kobiet na dystansie około 550 met- 
rów pierwsze miejsce zajęła Bo- 
cianówna (Budowlani Gdańsk) w 
czasie 1:35,8. 

W konkurencji juniorów na dy- 


„Głosu Wybrzeża” 


Główny bieg seniorów na dystaf” 
sie 3.500 metrów zakończył się Pe” 
nym zwycięstwem Kielasa (Gwardi3 
Gdańsk), który ukończył bieg w d0 
skonałej formie z dużą przewagA 
nad pozostałymi, w czasie — 11:15,0* 
Drugim i trzecim miejscem podzieli 
li się bracta Śmierzchalscy z gdy 5 
skiego Kolejarza, którzy ukończy 
bieg w jednakowym czasie — 14:31: 


4) Różnowski (Kolejarz Bydgoszcz)” 


stansie 1.500 metrów zwyciężył | 11:52,4 5) Więcek (Stal Wrocław) ja 
Grzgolec (Budowlani Gdańsk) — | j1:33,4, 6) Dzwonkowski (Spójny 
5:10.2 przed Kitowskim (SKS — | Włocławek) — 11:33,8, 7) Bonie 


5:10,3. 


Pr 


-= Rozpoczyna się sezon żeglarski 


przygotowują 
skich 


(Spójnia Gdańsk) — 11:33,9. 


Foto Z. Wdowiński=CAŻ 
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